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Pod legionowym sztandarem
Dwudniowu Zlazd Związku Legionistów

Warszawa, 5. 12. (Pat). Salę Klubu U- 
fzędników Państwowych wypełniło oneg- 
daj kilkuset delegatów Związku Legjoni* 
stów, przybyłych na walny zjazd do War
szawy z całego kraju, jak również delegaci 
dwóch ośrodków z zagranicy z Francji i 
Rumunji. Wśród masy cywilnych ubrań i 
kurtek w:dać było mundury wojskowych 
wszystkich stopni, oraz mundury strzelec
kie. Na podjum po obu stronach popiersia 
Marszałka Piłsudskiego stanęły poczty che 
rągwiane Związku Legionistów w dawnych 
mundurach legionowych i Federacji. W 
pierwszych rządach zasiedli p. minister 
Boerner, reprezentant p. prezesa Rady Mi 
ftistrów oraz rządu, marszałek Sejmu świ
ński, ministrowie Hubicki, Budkiewicz, 
prezes N. I. K. dr. Jakób Krzemieński, pre
zes Sławek, gen. Sławoj-Składkowski, pod 
sekretarze stanu Nakoniecznikow - Klu- 
kowski, Gallot, Korsak, Starzyński Stefan, 
wicemarszałkowie J. Makowski, Polakie
wicz i Car, gen. Jarnuszkiewicz, p. minister 
Schaetzel i W. Jędrzejewicz, dyrektor Dzia 
dosz, liczni połowie i senatorowie Bezpar
tyjnego Bloku.

Obrady zagaił o godz. 13 przemówie
niem prezes zarządu głównego Związku Le 
fcjonistów gen. Galica, witając zjazd. Koń
cząc swe krótkie przemówienie, gen. Ga
lica wzniósł okrzyk na cześć Marszałka 
Piłsudskiego, który sala podchwyciła trzy
krotnie. Następnie przystąpiono do wy
boru przewodniczącego. Przewodniczącym 
z;azdu obrano posła Gwiżdżą. Do prezy- 
djum weizli pp. poseł dr. Gosiewski, prof, 
Jakubski, dr. Buczkowski. Poseł Gwiżdż od 
czytał zkolei następujące depesze:

„Walny zjazd Legjonistów Polskich 
przesyła Najdostojniejszemu Panu Prezyden 
towi Rzeczypospolitej wyrazy hołdu i naj
głębszej czci“;

oraz drugą depeszę treści następują
cej:

„Obywatelu Komendancie! Zebrani na 
walnym zjeździe delegatów Związku Legjo 
nistów meldują, że legjoniści, tak, jak w 
czasie wojny, tak i w obecn3'ch zmaga
niach, o świetną przyszłość naszego kraju, 
zawsze zdecydowani wykonają Twoje roz- 
kazy“.

Sala aplauzem gorącym przyjęła po
wyższe depesze.

Zkolei poseł Gwiżdż wezwał zebranych 
do uczczenia przez powstanie pamięci 
zmarłych. Długą listę nazwisk zmarłych 
legjonistów otwierały nazwiska ś. p, bi
skupa Bandurskiego, płk. Hozera i pułk. 
Dłużnikiewicza.

Następnie zabrał głos p. minister Boer
ner, witając zjazd w imieniu p. prezesa 
Rady Ministrów A. Prystora oraz całego 
rządu. P. minister Boerner podniósł, że w 
tak ważnej chwili, kiedy mają się odbywać 
narady delegatów walnego zjazdu nad re
organizacją Związku, wyraża przekonanie, 
że zebrani, jak zawsze, w pracy swej kie
rować się będą zasadą „wszystko dla Rze
czypospolitej", poczem zabrał głos prezes 
Sławek witany gorącemi oklaskami. (Mowę 
płk. Sławka zamieścimy w n-rze jutrzej
szym).

Po przemówieniu płk. Sławka przewo
dniczący poseł Gwiżdż odczytał następu
jącą depeszę:

„Walny zjazd delegatów Związku Le
gjonistów, doceniając ogrom wysiłku i po
tęgę woli, z jaką rząd Rzeczypospolitej pod 
kierownictwem niestrudzonego bojownika

o Polskę premjera Aleksandra Prystora pro 
wadzi nawę państwową, przesyła Mu za
pewnienie, że legioniści swoje zadanie w 
Polsce z wiarą i ofiarnie zawsze spełnią".

Poseł Gwiżdż odczytał następnie depe
sze powitalne od p. marszałka Senatu Racz 
kiewicza, p. ministra W. R. i 0. P. Jędrzc- 
jewicza oraz ministra Michałowskiego.

Po zakończeniu obrad o godz. 14 m 30 
uczestnicy zjazdu udali się na Plac Mar
szałka P.łsudskiego, gdzie złożono wieniec 
na grobie Nieznanego żołnierza.

Warszawa, 5. 12. (Pat), Wczoraj od ra

na toczyły się obrady walnego zjazdu de
legatów Związku Legjonistów. Przed połu
dniem pracowały komisje.

O godz. 2 rozpoczęły się obrady plenar
ne. Zagaił je przewodniczący zjazdu po
seł Gwiżdż, poczem przystąpiono do spra
wozdań komisyjnych. W imieniu komisji- 
matki, przewodniczący tej komisji pułk. 
Belina - Prażmowski przedstawił kandyda 
turę do władzy związku. Przez akla
mację zjazd wybrał pułk. Sławka 
prezesem Związku. — Sala burzliwemi 
dości z powodu obioru pułk. Sławka. Do

IfScmaskowanie 
konspiracyjnych knowań O.W.P.

w Warszawie
Sensacnlne w u n lh i rcw izu l u  działacza, endeckich

ratorskim.
Krążą pogłoski, że w związku z wynikami 

rewizyj u przywódców OWP i zdemaskowania 
szkodliwej dla państwa działalności OWP. 
władze bezpieczeństwa rozważają możliwość 
likwidacji OWP. na terenie Warszawy.

(o) Warszawa, 5. 12. (T. wł.) Przeprowa 
dzona w sobotę wieczorem rewizja w lokalu 
O. W. P. w Warszawie przyniosła sensacyjne 
wyniki. W ręku policji znalazło się archiwum 
OWP. Wśród dokumentów i korespondencji 
znaleziono materjały, wskazujące na niszczy, 
cielska działalność OWP. Dokumenty te 
świadczą, że Obóz Wielkiej Polski rozwijał 
działalność konspiracyjną, dążąc do wywały* 
wanta zaburzeń i ekscesów. Znaleziono rów, 
nież instrukcje, sprzeczne z interesami Pań* 
stwa.

W nocy z soboty na niedzielę przeprowa* 
dzono dalsze rewizje w prywatnych mieszka* 
niach przywódców OWP. M. in. u kilku mło, 
dych działaczy Staniszkisa, Józefowicza, Pró* 
szyńskiego, Sylwestrowicza. Policja zabrała 
dalsze obciążające dokumenty i notatki: Cały 
materjał przekazany zostanie władzom proku*

Odpowiedzą przed 
sądem

za gw ałtu  | a w a n lu r ii o ltcznc
(o) Warszawa, 5. 12. (T. wł.) Aresztowani 

w sobotę podczas ekscesów ulicznych studenci 
przekazani zostali do dyspozycji sędziego śled 
czego. Niezależnie od tego staną oni przed 
sądem starościńskim i zostaną ukarani w dro* 
dze administracyjnej. Wśród 34 aresztowa* 
nych znajduje się kilku wybitnych działaczy 
O. W. P.

Krwawe walki polityczne
miedzo studentami wiedeńskim i

Wiedeń, 5. 12. (PAT). W piątek i w sobotę 
przyszło w Wiedniu do bójek między studen* 
tami katolickimi i hitlerowskimi. Wielu stu* 
dentów katolików zostało pobitych do krwi. 
m, in. syn prezydenta repub'iki Miklas.

Studenci katoliccy odbyli w związku z te* 
mi zajściami zgromadzenie, na którem uchwa* 
liii wystąpić z organizacji narodowej studen, 
tów niemieckich t. zw. Deutsche Studen ten* 
schaft. Rozbicie tej organizacji, istniejącej od 
lat 15, jest ważnym wypadkiem w życiu mło* 
dzieży akademickiej austrjackiej. Deutsche 
Studentenschafi miało być podwaliną osobne*

go prawa studenckiego, którego projekt zo« 
stał w ubiegłym roku przedłożony przez rząd 
parlamentowi.

, .Reichspost* omawiając uchwałę studen* 
tów katolickich, zaznacza, że współpraca mię* 
dzy obu grupami stała się niemożliwa, zwłasz* 
cza od czasu kiedy emisarjusze narodowo*so* 
cjalistyczni Niemiec, przysłani do Austrji, u* 
siłowali za wszelką cenę rozbić organizację 
studentów katolickich. Energiczne postępowa* 
nie studentów katolickich pokrzyżowało te 
plany.

M ugi asnerifMańshic
Waszyngton, 5. 12. (PAT). Były sekretarz 

stanu Golby wystąpił z projektem spłaty dtu* 
gów wojennych w ratach rocznych, proporcjo* 
nalnych do wydatków na zbrojenia z r. 1932, 
poniesionych przez różne narody europejskie. 
Spłaty miałyby być dokonywane drogą mię* 
dzynarodowej emisji bonów, w której wzięły* 
by udział wszystkie narody dlużnicze, a w 
tej liczbie i Niemcy.

W kolach kongresu panuje przekonanie, że
jeżeli program zmniejszenia długów ma być 
przyjęty, to wymagałoby to znacznego zmniej 
szenia zbrojeń.

Senator Wa^on, podkreślając te sprawy, 
poddał krytyce noty brytyjską i francuską,
których słabą stroną jest jego zdaniem ta, że 
nie poruszono wcale sprawy rozbrojenia i 
współpracy ze Stanami Zjcdn.

Gabinet Sclaleicliera ukonstytuow ał sie
Berlin, 5. 12. (PAT). Wczoraj prezydent 

Hindenburg podpisał dekrety nominacyjne,
zatwierdzając na dotychczasowych stanowi* 
skach ministra gospodarki dr. Warmbolda o* 
raz ministra wyżywienia i rolnictwa von 
Brauna.

Tein samem lista gabinetu Schleichera zo* 
stała skompletowana.

Wejście odpowiednich ministrów do no*
wego rządu nastąpi na podstawie kompromi* 
su, likwidującego dotychczasowe rozbieżności 
między poglądami przedstawicieli interesów 
agrarnych Brauna, a postulatami Warmbolda, 
który jako rzecznik wielkiego przemysłu zwal 
czai politykę kontyngentową i autarchji.

zarządu głównego zgodnie z propozycją ko 
misji - matki powołano pp. Brzekosińskie- 
go Michała, Buczkowskiego, Domaszewi- 
cza, Dziadosza, Gwiżdżą, Starzaka, Heni- 
sza, ministra W. R. i O. P. Jędrzejewicza, 
Łukosińskiego, Strojka, Synka i Zybor* 
skiego.

Po wyborze do zebranych przemówił 
krótko prezes pułk. Sławek, poczem poseł 
Gwiżdż zamknął obrady, które zakończo
no odśpiewaniem ,pierwszej Brygady'*.

Zjazd uchwalił następujące rezolucje: 
Walny zjazd delegatów Związku Legjo

nistów pierwszy stwierdza, że obóz legjo- 
nowy, który pod wodzą Komendanta Pił
sudskiego zbrojną ręką dźwignął sztandar 
Niepodległości uważa za swoją misję dzie
jową tworzenie potęgi mocarstwowej Rzpli 
tej; 2) przesyła bratnim organizacjom by
łych wojskowych pozdrowienia legjonowe, 
oraz zapewnia o żołnierskiej gotowości Le
gjonistów do najściślejszej współpracy nad 
podniesieniem i usprawnieniem sił obron
nych Rzplitej; 3) przesyła braterskie po
zdrowienia organizacjom Związków Strze
leckich, widząc w pracy strzeleckiej konty 
nuowanie przez młode pokolenie świetnych 
tradycyj strzeleckich z okresu przedwojen 
nego. Walny zjazd delegatów wzywa wszy 
stkich Legjonistów do najintensywniejszej 
pracy w Związku Strzeleckim. 4) Widząc] 
w organizacji BBWR formę do realizowa
nia zadań politycznych w dziedzinie kon 
solidacji społeczeństwa na gruncie ideolo- 
gji państwowej, uznaje za konieczne naj
szerszy udział w pracach BBWR elementu 
legjonowego. 5) Zważywszy, że ludzkość 
przeżywa lata ciężkiego kryzysu gospodar 
czego oraz stwierdzając, że w mobilizacji1 
sił narodu nie wszystkie warstwy jednako
wo ofiarnie biorą udział, że czasy obecne 
przypominają podział na obrońców frontu 
i dostawców wojennych, wyraża przekona
nie, że ciężary kryzysu muszą być równo
miernie rozłożone na wszystkie warstwy 
społeczeństwa. Zaś jednostki, wyzyskując 
zbiedzenie społeczeństwa, winny napot
kać na zdecydowany nacisk, a nawet re
presje ze strony rządu Rzplitej. Posiada
jąc zdanie, że pewna ilość ludzi bogatych 
przechowuje część majątku narodowego w 
zagranicznych bankach, pozbawiając kraj 
n.ezbędnych środków pieniężnych, stwier
dza, że te objawy w okresie walki całego 
narodu na froncie gospodarczym są zdradą 
kraju i wzywa społeczeństwo do postawie^ 
nia tego rodzaju osób pod pręgierz powsze 
chnej pogardy. 7) Stwierdzając, że ludzie 
pracujący dzielnie i ofiarnie wytrzymują 
ciężki okres walki o lepszą przyszłość, prze 
syła wszystkim ludziom pracy braterskie 
pozdrowienia. 8) Stwierdzając, że kryzys 
specjalnie ciężko dotknął rolnictwo, będą
ce podstawą wegetacji przeważającej czę
ści ludności państwa, uznaje za konieczne 
podtrzymanie i rozwinięcie podjętej przez 
rząd i społeczeństwo polskie akcji, zmie
rzającej do poprawy sytuacji ekonomicznej 
rolnictwa jako podwaliny gospodarstwa na 
rodowego. 9) Doceniając znaczenie osad
nictwa dla rozwoju ideologji państwa na 
kresach i podkreślając 10-letni wysiłek 
pracy gospodarczej osadników, stwierdza 
konieczność podjęcia przez rząd i społe
czeństwo wszelkich wysiłków, zmierzają
cych do stworzenia osadnikom warunków, 
umożliwiających im utrzymanie tych waż
nych dla Rzplitej placówek. Walny zjazd, 
nawiązując do zjazdu Legjonistów w Gdy
ni, który był wyrazem zdecydowanej woli 
szeregów legjonowych nad rozwojem potęgi 
morskiej Rzplitej i stwierdzając, że byt i 
mocarstwowość państwa wymaga zjedno
czenia silnej floty handlowej i wojennej, 
wzywa całe społeczeństwo do współpracy 
w  realizowaniu tej idei.
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Z ukrycia na widownie
W artykule z 19 maja br. pod tyt.: 

„Czołowy aktor tragikomedii niemie 
ckiej — generał Schleicher i iego taks
tyka“ pisaliśmy w związku z wydaną 
w Berlinie książka „Generałowie repu 
bliki niemieckiej“ co następuję: 

Generał von Schleicher ani na 
chwile nie opuszczał swego stanowis 
ska. Zmieniaj] sie ministrowie, — on 
jednak był zawsze. To też jest do 
skonale poinformowany o wszyst 
kiem, od samego początku, i można 
go nazwać „człowiekiem niezbeds 
nym". Zagadka jest, w jaki sposób 
stać się to mogło* że gen. Schleicher. 
od lat ściśle zmazany współpraca swą 
z Groenerem. módł sie przyczynić do 
jego unadku. 0Figaro“ twierdzi, że 
"Schleicher nie mógł Groenerowi prze 
baczyć rozwiązania szturmówek hit 
lerowskich i dlatego obalił swego 
zwierzchnika.

My iednak kreślimy wielki znak 
zapytania tak nad ist&ta tego „roz 
wiązania**, jak i nad upadkiem Groe* 
nera. Poprostu w drobiazgowo oprą* 
cowanym planie ofenzvwv przeciw 
traktatom „wypadło** — zdaniem na 
szem — poprzesuwać w ten sposób 
figurki na Stresemannowskiei szachos 
wnicy i wysunąć w tej chwili tajem* 
niczą postać gen. Schleichera.

Przyszłość — może już najbliższa 
— pokaże, jakie zadanie zostało mu 
powierzone**.

W tym samym mniej więcej cza* 
sie pisał paryski,„Matin*: „Niech nikt 
sie nie myli — Generał Schleicher jest 
dziś panem Niemiec! Człowiek ten o 
zwykłej inteligencji jest pierwszo* 
rzędnym taktykiem. Mógłby on sta* 
nąć dziś już na czele ministerstwa 
Reichswehry, — woli jednak zacze* 
kać, aż gabinet BrueninPa runie i rzą 
dy obeimą hitlerowcy...**

Gabinet Brueninga runął a rządów 
nie objęli Hitlerowcy, marnując mo 
że jedyna okazje, natomiast przy* 
szedł — Papen. Gdy nowomianowa* 
ny rząd Paipena stanął przed Reichs* 
tagiem w dniu rozwiązania tegoż, 
złożył on deklaracje stwierdzającą, 
że „celem nowego rządu jest uzvska* 
nie dla narodu niemieckiego pełnego 
równouprawnienia**.

O tei deklaracji pisaliśmy w czer* 
wcu m. in.: „W pojęciu nacjonalizmu 
niemieckiego, równouprawnienie pô  
lega na całkowitej wolności zbrojeń 
i usunięciu militarnych nierówności 
postanowień traktatu Wersalskiego 

Równouprawnione Niemcy, to ta 
kie Niemcy, które generał. Schleicher 
powiódłby na tereny przyznane Trak 
tatem Wersalskim innym państwom.** 

Kanclerz von Papen wykonał do* 
skonale powierzone sobie zadanie. 
Po jego „upadku** nazwaliśr— go 
„zwyciężę# lozańskim**. Pogrzebanie 
bowiem reparacyj było jego najwięk* 
szym sukcesem po którym zabrał się 
bezwłocznie do osiągnięcia ostatecz* 
nego „celu** swego rządu — celu, któ* 
rym było: Gleichberichtigung * rozbro 
jenie. Już na konferencji lozańskiej 
domagać się począł równości zbroje* 
niowej, a storpedowawszy wreszcie 
konferencje rozbrojeniowa, która bez 
Niemiecv .„.obrażonych** nie miała co 
robić w Genewie, upadł**, aby „god* 
niejsze** generalskie ręce ministra 
Reichswehry ujęły wraz z sceptrem 
i buławą także i stalowy, wydarty Eu* 
ropie. ..prezent zbrojeniowy**.

„Nie trzeba uważać Papena i 
Schleichera za rywali** — oświadczy* 
ło jedno z pism francuskich jeszcze 
przed nominacja nowego kanclerza: 
pracują oni bowiem w doskonaleni 
porozumieniu i zawsze tak pracowali. 
Sos Papena czy sos Schleichera w po* 
trawie absolutnego reżimu na stole 
Hindenburga — to bardzo mała róż* 
nica.“

To też sam fakt objęcia rządów 
przez generała Schleichera możemy 
zdefiniować najlepiej giośnem powie 
dzeniem Remarque*a ..Na zachodzie 
bez zmian**. Co jednak nastąpi dalej? 
— oto pytanie. Nikt zapewne nie od* 
waży sie . prorokować — rozpiętość

bowiem możliwości jest dziś bodaj że 
szersza niż kiedykolwiek.

Schleicher, jak wiadomo, jest naj* 
serdeczniejszym przyjacielem byłego 
Kronprinza. Nie tak dawno jeszcze 
korespondent „Nation Belge“ pisał: 

„Jeśli poczynania generała von 
Schleichera wzbudziły we mnie tyle 
niepokoju, to dlatego, że słyszę o 
tern, iż właściwie on iest prawdziwym 
kanclerzem Rzeszy. On również jest 
przyjacielem najbliższym eks*kron* 
prinza z którym jest no imieniu, wiem 
także, że gen. Schleicher urządziły w 
lutym obiad, na którym Bruening 
spotkał się z najstarszym synem ce* 
sarza Wilhelma; wiem i to, że kilka 
dni temu, w czasie największego na* 
tężenia kryzysu wywołanego przez 
kamarvlle, widziano księcia Fryde* 
ryka Wilhelma kilkakrotnie w miesz* 
kaniu gen. von Schleichera**... — A 
więc: możliwość odbudowy monar* 
chji? .

Berlińska prasa ogłasza tekst ulot* 
ki komunistycznej, kolportowanej na 
prowincji a zawierającej apel i^wska* 
zówki zbrojenia się mas robotniczych 
w przewidywaniu wojny domowej. 
Ulotka zaleca ludności robotniczej 
zaopatrywanie się wszelkiemi sposo* 
bami w broń palna i amunicie oraz w 
materiały wybuchowe, m. in. droga 
kradzieży w fabrykach i podczas

transportów kolejowych. Dalej odez* 
wa podaje instrukcje, jak organizo* 
wać bojówki i jak prowadzić walki 
uliczne i dokonywać wywiadów.

To komuniści.
A Hitler? W Wejmarze oświad* 

czył „W naszym słowniku wyrazy lęk 
i poddanie nie istnieją. Ani cukrem, 
ani batem nie można zdobyć ani mnie 
ani moich ludzi. Z drogi, po której 
kroczymy nie zejdziemy nigdy. Los 
rozstrzygnie kiedy przyjdzie nasza 
godzina. Żadne prześladowanie nas 
nie złamie. Będziemy walczyli dalej 
pełni wiary w zwycięstwo, choćby 
świat był pełen diabłów.

Te wynurzenia są tern więcej zna* 
mienne, że Hitler wypowiedział je 
właśnie po tajemniczej ucieczce z po* 
ciągu, którym jechał na konferencję 
z Schleicherem..,

Czyżby zatem zarysowało się wi* 
dmo rewolucji koiViunistvczno*hitle 
rowskiei zamiast wskrzeszenia mo* 
narchji?

Schleicher, jak wiadomo pozatem, 
jest mistrzem od tłumienia rewolucji. 
Pokazał już, co umie.

Niedawno paryski „Matin** pisał: 
„wysiłki Schleichera popierali silnie 
przedstawiciele ciężkiego przemysłu: 
Krupp von Bohlem i Halbąch — pre* 
zydent unji przemysłowej niemie*

ckiej a więc wojna? „Nie można za* 
pomnieć — dodaje „Temps“, że gen. 
Schleicher poważnie obostjzył naprę* 
żenie stosunków międzvnarodowvch • 
przez swoie oświadczenie uczynione 
przed 3*ma miesiącami w kwestji ró* 
wnouprawnienia zbrojeń.

Czy wreszcie była to zapowiedź 
nadciągającej burz'i? Ale z kim? Czy 
z sąsiadami, czy może tylko z kryzy* 
sem? Na tę ostatnia możliwość zda* 
ja się wskazywać „złote słowa** no* 
wego kanclerza skwapliwie przedru* 
kowane w powitalnym artykule „Ber* 
liner Tageblattu**. Mówiąc o zmianie 
konstytucji Schleicher — generał tyl* 
ko, jeszcze nie kanclerz — oświad* 
czvł „in saftiger Soldatensorache** 
„Najpierw muszę ludziom czemkol* 
wiek napełnić brzuchy** To wydaje 
mi się najważniejszem**!

Niewidzialny dotąd Schleicher u* 
krvtv za kulisami reżyser dotvchcza* 
sowego „Wielkiego Kramu** niemiec* 
kiego, spowity w nieprzeniknione 
męty tajemnicy — przemówił wresz* 
cie. Chce głodnym Niemcom napeł* 
nić brzuchy. To wszystko, co rarazie 
wiemy z jego enuncjacji.

O tem. jak i czem to napełnienie 
się dokona, powie — może — w swem 
exoose. zapowiedzianem na otwarcie 
Reichstagu. Expose to będzie zapew* 
ne charakterystyczne i obiecujące. 
Tem wiecej, że przemówi wtedy mo* 
że nietylko nowy kanclerz, ale i — 
inni: swastyka i sierp.

Sefm rozpoczyna obrady
Rządowe profekty urtaw

W dniu 6 b. m. o godz. 16 odbędzie się 71 
posiedzenie Sejmu. Porządek dzienny obej* 
muje:

Pierwsze czytanie rządowych projektów 
ustaw: a) w sprawie ratyfikacji traktatu po* 
między Rzplitą Polską a Wielką Brytanją o 
wydawaniu zbiegłych przestępców, podpisane* 
go w Warszawie dnia 11 stycznia 1932 r. (druk 
nr. 597); b) w sprawie ratyfikacji umowy 
między Rzecząpcspolitą olską a Rzeszą Nie* 
miecką o ułatwieniach w małym ruchu gra* 
nicznym, podpisanej wraz z protokółem koń* 
cowym oraz załącznikiem I i II w Warszawie 
dnia 22 grudnia 1931 r. (druk nr. 598); c) w 
sprawie ratyfikacji porozumienia między Pol* 
ską a Niemcami w formie wymiany not z dnia 
15 grudnia 1931 r. o stosowaniu tytułu I kon* 
wencji polskomiemieckiej z dnia 22 czerwca

1922 r., dotyczącej kopalń górnośląskich, do 
terenów, będących przedmiotem umowy mię* 
dzy Skarbem Państwa Polskiego a Preussische 
Bergwerks* und Hutten* Aktiengesellschaft 
z dnia 18 lipca 1931 r. (druk nr. 599); d) w 
sprawie ratyfikacji umowy między Rzecząpo* 
spolitą Polską a Republiką Austrjacką o zapo* 
bieżeniu podwójnemu opodatkowaniu w dzie* 
dżinie podatków bezpośrednich oraz o porno* 
cy prawnej w sprawach danin, podpisanej w 
Wiedniu wraz z protokółem końcowym dn. 22 
kwietnia 1932 r. (druk nr. 600); e) w sprawie 
ratyfikacji konwencji pomiędzy Rzecząpospo* 
litą Polską a Królestwem Belgijskiem, mają* 
cej na celu ustanowienie wzajemności pomię 
dzy Polską a Belgją w zakresie udzielania 
korzyści, wynikających z ustawodawstwa oby 
dwóch państw, dotyczącego emerytur górni*

Akcfa pomocy bczrobolnym
Z a s iłk i obe jm a  w iększa  ilo ść  bezrobotnych

Zarząd Główny Funduszu Bezrobocia 
uchwalił wystąpić do ministra opieki spo
łecznej z wnioskiem w sprawie rozszerze
nia akcji zasiłkowej dla bezrobotnych ro
botników. Sprawa ta łączy się z art. 2 
ustawy o zabezpieczeniu na wypadek bez
robocia. Artykuł ten przewiduj,e, że upra
wnieni do korzystania z zasiłków są robot
nicy, którzy w ciągu 12-tu miesięcy przed 
dniem zgłoszenia prawa do zasiłków, pod
legali przynajmniej przez 26 tygodni obo
wiązkowi zabezpieczenia w F. B. Za ty
dzień uważa się 6 dni pracy, przyczem w 
tazie niekorzystnego stanu ryniku pracy 
minister opieki społecznej może skrócić 
liczbę dni, uważanych za tydzień w sensie

ustawy.
Zarząd Główby Funduszu Bezrobocia 

uchwalił zwrócić się do ministra općek« 
społecznej, aby na miesiąc grudzień r. b. 
zmniejszył ilość dni, uważanych za tydzień 
pracy w odniesieniu do bezrobotnych ro
botników, do 4 bądź 5-ciu dni. Według 
projektu Funduszu Bezrobocia zarządzenie 
to dotyczyłoby robotników budowlanych, 
ziemnych, brukarskich, drogowych, wod
nych, kolejowych, melioracyjnych, żeglugi 
śródlądowej, oraz zatrudnionych przy spła
wie i w cegielniach. W ten sposób akcja 
zasiłkowa obejmie większą ilość bezrobot
nych robotników.

czych, podpisanej wraz z protokółem podpi* 
sania w Brukseli dnia 7 listopada 1931 r. (druk 
nr. 601), f) w sprawie ratyfikacji konwencji o 
ograniczeniu fabrykacji i o uregulowaniu po* 
działu środków odurzających oraz protokółu 
podpisania, podpisanych w Genewie dnia 13 
lipca 1931 r. (druk nr. 602), g) w sprawie ra* 
tyfikacji układu między Rządami Polskim a 
Niemieckim, dotyczącego zaprzestania działał* 
ności Mieszanego Trybunału Rozjemczego nie 
miecko polskiego, podpisanego w Paryżu dn. 
1 grudnia 1931 r. (druk nr. 603), h) o poborze 
rekruta w 1933 r (druk nr 594), i) o zmianie 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z 
dnia 22 marca 1928 r w sprawie ulg dla przed 
siębiorstw przemysłowych i komunikacyjnych 
(druk nr 595), j) o zezwoleniu na zbywanie i 
zamianę nieruchomości państwowych (druk nr 
604), k) o przekazaniu na własność Stowarzy* 
szeniu ,,Polski Czerwony Krzyż* ‘ niektórych 
nieruchomości państwowych (druk nr. 596).

Otatni punkt zebrania przewiduje rozpa* 
trzenie nagłości wniosku posłów Stronnictwa 
Ludowego w sprawie masowych aresztowań i 
rewizyj oraz bezprawnego zwalczania przez ad 
ministrację i policję legalnej samoobrony g» 
spodarczej chłopów

Zmiany osobowe w PI. S. Z.
P n e s a n l ę c i a  w  c c o t l r a l )  i  n a  p l a c O w h a c l i  l a ś r a n k i r n w c h

narodowych w min. spraw zagr. z dniem

Gen. Górecki w Pradze  
i W iedn iu

Prezes Fidacu gen. Górecki przyjęty był w 
Pradze na półgodzinnej audjencji przez pre? 
mjera Malypetra oraz złożył wizytę przewód* 
nicząccj żeńskiego Fidacu p. Elszlengerowej. 
Z pragi gen. Górecki wyjechał do Wiednia.

Dowiadujemy się, że radca ministerstwa 
spraw zagranicznych i ostatnio zastępca se* 
kretarza generalnego delegacji polskiej na Kon 
ferencję Rozbrojeniową p. Stanisław Dygat, 
mianowany został z dniem 1 stycznia 1933 r. 
konsulem w Trjeście.

Radca Leon Czosnowski mianowany został 
wicekonsulem w Królewcu i p. Władysław 
Marcinkowski, urzędnik poselstwa w Berlinie 
— wicekonsulem w Olsztynie.

Na terenie Jugosławji mianowano dwóch 
polskich konsulów honorowych: p. Hranko 
Smoćlaka w Splitie i p. Emanuela Dworskiego 
w Suszaku.

Chtorge d‘affaires polski przy hIdze Naro* man Grzeszkowiak, a w stan spoczynku — 
dów radca Tadeusz Gwiazdowski objął stano* konsul Zdzisław Marski, 
wisko naczelnik* wydziału ustrojów między* 1 - ■ -

1
grudnia r. b.

Do centrali powołani zostali: konsul gene* 
ralny w Antwerpji p. Tadeusz Biliński, kierów 
nik konsulatu w Czerniowcach p. Mieczysław 
Grabiński, kierownik konsulatu w Kijowie p. 
Henryk Jankowski, sekretarz konsulatu w Ber 
linie p. Jan Rozwadowski i attache konsularny 
w Mińsku p. Feliks Haczyński.

Kierownikiem konsulatu w Czerniowcach 
mianowany został dotychczasowy kierownik 
konsulatu w Kiszyniowie p. Marjan Uzdowskl 

W stan nieczynny przeniesiony został se* 
kretarz konsulatu w Frankfurcie n/M. p. Ro*

Z a g a d n ie n ia  p racy  
l  opieSti społeczne?

W dniu 3 bm, odbył się w ministerstwie o- 
pieki społecznej zjazd wojewódzkich naczelni
ków wydziałów pracy i opieki społecznej oraz 
wydziałów wojewódzkich wydziałów zdrowia 
publicznego.

W zjeździe wziął udział minister opieki spo 
łecznej, dr. Hubicki, w towarzystwie wicemini
strów dr. Piestrzyńskiego i p. Rożnowskiego, 
dyrektorów departamentu, oraz wyższych urzęd 
ników ministerstwa. Po powitalnem przemówie
niu min. Hubickiego, przewodnictwo zjazdu ob
jął wicemin. dr, Piestrzyński.

Na zjeździe odczytany został szereg in
teresujących referatów z dziedziny usprawnie
nia administracji opieki społecznej, zwalczania, 
chorób zakaźnych, fundacyj etc. M. in refera
ty wygłosili ppa Bolesław Nakon‘ecznikoff, dy 
rektor departamentu opieki społecznej, radca 
Jasiński, nacz. Henryk Rudowski, dr Palester 
dr, Kacprzak, inż. Henryk Zagrodzki, szef biura 
dla spraw zatrudniania bezrobotnych.
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W obronię honorn akademickiego
Dalsze zajścia na terenie wyższych uczelni

Zajścia na terenie akademickim w zwią 
zku z tragicznym wypadkiem we Lwowie 
imały miejsce znowu w ostatnich dniach 
na uniwersytecie warszawskim. W godzi 
nach południowych dnia 3 bm. nie zważa
jąc na obietnice, złożone rektorom przez 
prezesów Bratnich Pomocy wyższych u- 
czelni, oraz odezwę, wydaną przez prezy- 
djum Zrzeszenia Polskich Korporacyj Aka 
demickich, studenci warszawscy po wyj
ściu z kościoła, gdzie odprawiono nabo
żeństwo za spokój duszy ś. p. Jana Grot- 
kowskiego, zaczęli demonstrować, wzno
sząc różne okrzyki.

Mimo ostrzeżeń i wezwań policji, grupy 
młodzieży demonstrowały wzdłuż Kraków 
skiego Przedmieścia i Nowego Światu, 
przyczem wybito szyby w biurze „Wagons 
Lits“, w hotelu ,,Bristol", w kihku innych 
lokalach oraz w sklepach chrześcijańskich 
których właściciele noszą nazwiska o 
brzmieniu niemieckim. Stwierdzone zo
stało, że ze studentami współdziałały mę
ty społeczne.

Natychmiast po wybiciu szyb policja 
przystąpiła do rozpraszania demonstran
tów i aresztowania sprawców. W większo
ści wypadków sprawcy zostali na gorącym 
uczynku przyłapani i aresztowani. Ogółem 
aresztowano 34 osoby. Odpowiadać oni 
będą już w poniedziałek, dnia 5 bm. przed 
sądem starościńskim z art. 28 prawa o wy 
kroczeniach i z art. 162, 163 i 263 kodeksu 
karnego. Grozi im kara więzienia do lat 
5-ciu, prócz tego zaś relegacja z uczelni 
i cywilna odpowiedzialność za poczynione 
szkody.

Pewne grupy demonstrowały na ul 
Chmielnej, Al. Jerozolimskich, Brackiej, 
Marszałkowskiej, Filtrowej oraz Grójeckiej 
przed domem akademickim rozrzucając u- 
lotki, nawołujące do bojkotu żydów, oraz 
ulotki komunistyczne, wydane przez orga
nizację „Życie".

Podobne zajścia miały miejsce w Po
znaniu. W czasie zajść poznańskich de
monstranci pobili cenionego profesora Un. 
Pozn. dr, Stanisława Nowakowskiego. W 
związku z tern na łamach „Dziennika Po- 
znańsk.ego" ukazał się list prof, Nowakow 
skiego, w którym m. in. czytamy:

„Zostałem napadnięty z tyłu przez gro
madę młodzieńców z zielonemi wstążecz" 
kami, którzy usiłowali obalić mnie na cho
dnik przez podstawienie nogi. Niewątpli
wie zostałbym boleśnie pokaleczony, gdy
by nie pomoc studentów z Legjonu Mło
dych. Pragnę tą drogą wyrazić im naj
serdeczniejsze podziękowanie. Podzięko
wanie nie tylko za to, że dopomogli mi 
wyjść cało z brutalnego napadu pewnej 
części studentów, ale głównie za to, że sta 
ląc w obronie swego profesora, ratowali 
honor polskiego akademika, który jest dla 
mnie do dziś dnia drogi.

Dla studentów z zielonemi wstążecz
kami nie czuję pogardy. Jest mi ich bez
granicznie żal, ;ż napadając na tego, kto 
całą duszą kochał młodzież i zawsze dla 
niej pracował i pracuje, tak strasznie po. 
niżają godność i honor polskiego studenta. 
Żal mi ich za to, że urządzając burdy uli
czne, w tak niegodny sposób marnują swe 
siły i swe najlepsze lata, swą młodość i 
swe serce".

W danym wypadku mam wzgardę nie 
dla młodzieży akademickiej, lecz dla ich 
inspiratorów, którzy ją pchają do niegod
nych czynów. Wszak do niedawna akade
mik był symbolem podniosłych haseł wol
ności, postępu, demokratyzmu, rycerskoś
ci i szlachetności. Dziś — znaczny odłam 
studentów reprezentuje i głosi hasła wste- 
cznictwa, obskurantyzmu, troglodytyzmu i 
nienawiści rasowej. Na każdym kroku spo
tykamy się dziś z burdami ulicznemi, bi
ciem i znęcaniem się nad kolegami o in
nych przekonaniach politycznych i religij
nych.

Dochodzi do tego, że nawet studentki 
znęcają się nad swemi koleżankami-żydów 
kami, jak to niedawno miało miejsce w Po
znaniu. Odnosi się wrażenie, że celem pe
wnego odłamu młodzieży akademickiej 
jest nie nauka, lecz wstecznictwo i walka 
z Państwem, które im dało swobodę i byt.

Jestem głęboko przekonany, że nastąpi 
dzień k edy młodzież nasza obudzi się i zro 
zumie, że jest zatruwana falszywemi ha

słami, zrozumie, że została oszukaną, zro
zumie, iż prowadząc destrukcyjną robotę i 
reprezentując zoologiczną nienawiść raso
wą, przynosi krzywdę państwu i polskiemu 
społeczeństwu. Jestem głęboko przeko
nany, że młodzież zczasem to zrozumie i 
z pogardą odwróci się od dzisiejszych in
spiratorów i należycie m odpłaci za fałsz 
i obłudę. Legjonowi Młodych życzę, aby 
powiększył swe szeregi i nadal wytrwale 
pracował dla dobra narodu i Państwa Pol
skiego".

Zarówno list powyższy, jak i zajścia o- 
statme na naszych wyższych uczelniach w 
wymownem świetle rzeczywistości stawia

ją metody i działalność pewnych czynni
ków politycznych z pod znaku i obozu 
stronnictwa narodowego. Obóz ten bo
wiem stale patronuje tej akcji, a ci, którzy 
jej bezpośrednio przewodzą, są związani 
nietylko organizacyjnemu węzłami z tem 
stronnictwem, lecz i „ideowo"-paTtyjnemi. 
Są to metody „zielonej wstążki" obwiepol- 
skich bojówek, kierowanych i inspirowa
nych za kulisami partji „narodowej".

Nadejdzie czas, że młodzież przejrzy na 
oczy i zdecydowanie rozprawi się z mafją 
partyjną, która prowadzi ją na zgubne ma 
nówce, wyrządzając nieobliczalne moralne 
krzywdy i państwu i społeczeństwu.

Fatalna pomyłka
Młoda gosposia niezwykle dziś za
dowolona. Zaoszczędziła parę gro
szy na żarówce. Kupiła f. zw. 
_ianiq" żarówkę, która bqdź co 
bqdż świeci.

I nie wie nic o tem, że w ża
rówce tej siedzi „prqdo£erca”t 
który p o c h ła n ia  bezużytecznie

prqd elektryczny i dopiero, gdy 
przyjdzie rachunek z elektrowni, 
fatalna pomyłka wyjdzie w peł
ni na jaw.

Prawdziwq oszczędnościq jest kup
no żarówek Philipsa, które dajq 
doskonałe, jasne światło, zużywa- 
jqc jaknajmniej prqdu.

ŻARÓWKA PHILIPSA
CHRONI WASZE OC iy,'t>BA J> WASZA KIESZEŃ

Dalszy wzrost rezerwy 
złoto

»  B&filcu P o ls k im
Bilans Banku Polskiego za ostatnią de

kadę listopada wykazuje dalszy wzrost re
zerw złota o 0,3 milj, zł do 500,7 milj. zł. 
Natomiast zapas pieniędzy : należności za 
granicznych, zaliczonych do pokrycia 
zmniejszył się o 1,0 mćlj, zł i wynosi 35.6 
milj. zł. — W ubiegłej dekadzie, obok zwy 
kłych płatności z tytułu rat miesięcznych 
pożyczek stabilizacyjnej i dillonowskiej, 
Bank Polski dostarczył walut na obsługę 
pożyczki ullenowskiej i śląskiej. Pienią
dze i należności zagraniczne, nie zaliczone 
do pokrycia wzrosły o blisko 1,2 mćlj. zł 
do sumy 105,8 milj. zł. — Mimo ultima, 
portfel wekslowy zmniejszył się o pół mi
lkną złotych, do kwoty 574,2 milj. zł, na
tomiast pożyczki zastawowe wzrosły o 8,5 
milj. zł, osiągając sumę 106,2 milj. zł. — 
Pozycja „inne aktywa" zwiększyła się o 
blisko 2 miljony zł do kwoty 192,2 milj. zł, 
pozycja „inne pasywa" spadła o 3,2 milj. 
zł do 312,2 milj. zł.

Natychmiast płatne zobowiązania Ban
ku po silnym wzroście w ciągu dwóch pier 
wszych dekad listoipada — w trzeciej de
kadzie uległy obniżce o 18,2 mil;, zł i wy
noszą 200,8 milj. zł wobec 130,4 mćlj. zł 
na ultimo października r. b.

Obieg biletów bankowych na skutek 
spadku natychmiast płatnych zobowiązań 
•oraz zwiększenia się pożyczek zastawo- 
wych wzrósł o 31,5 milj. zł i wynosi obec
nie 997,1 milj. zł.

Wobec wzrostu ogólnej sumy obiegu i 
natychmiast płatnych zobowiązań pokrycie 
obiegu biletów Banku zarówno złotem i 
walutami, j.ak również wyłącznie ztotem 
obniżyło się nieco w porównaniu z poprze
dnią dekadą. Pokrycie kruszcowo-walu- 
towe wynosiło w poprzedniej dekadzie 
45,34 procent, obniżyło się zaś do 44,77 
proc., czyli wynosi o 4,77 ponad normę 
przewidzianą w statucie. — Pokrycie obie
gu biletów i natychmiast płatnych zobo
wiązań wyłączni i złotem wynosiło w dru
giej dekadzie listopada r. b. — 42,24 proc., 
obecnie zaś wynosi 41,80 proc,, to znaczy 
wyższe jest o 11,80 ponad przepisy statu
tu. — Również obniżyło się pokrycie zło
tem samego obiegu, a mianowicie o 1,60 
proc. i wynosi obecnie 50,22 proc. Stopa 
dyskontowa i zastawowa pozostają 
zmienione.

me-

Polityka taryfowa kolei
związana jest organicznie z życiem gospodarczem

W ministerstwie komunikacji pod prze
wodnictwem p. ministra inż. M. Budkiewi
cza odbyła się konferencja prasowa na te
mat kierunku polityki taryfowej Polskich 
Kolei Państwowych,

P. minister inż. Budkiewicz, zagajając 
konferencję zaznaczył, że wszelkie mnie
mania, iż polityka taryfowa kolei jest szły" 
wna są zupełnie mylne. W czasach osta
tnich około 150-ciu pozycyj taryfy przewo
zowej uległo zasadniczej obniżce. Jednak
że z wielu względów kolej me może prze
prowadzić obniżki generalnej taryfy prze
wozowej i zastosowała obniżkę indywidu
alną.

Zasadniczych wyjaśnień udzielał p. wi
ceminister Gallot, który stwierdził, że po
lityka taryfowa kolei związana jest orga
nicznie z życiem gospodarczem, a więc 
musi współdziałać z jego całokształtem, 
dbając jednocześnie, aby wygospodarować 
środki na sprawne, celowe i przynajmniej

samowystarczalne działanie wielkiego i zło 
żoneigo aparatu, jakim jest kolej.

Wynika stąd, że pomiędzy gospodar
stwem narodowem a polityką taryfową ist* 
nieje współzależność funkcjonalna, a nie 
przyczynowa. Kolej bowiem cenami i ja
kością swoich usług musi dążyć do jak naj
pełniejszego obsłużenia życia gospodarcze
go, czyniąc to jednakże w ramach równo
wagi swojego budżetu i bez dewastacji swe 
go aparatu.

Podnoszone przeciwko P. K. P. zarzuty 
streszczają się do tego, że obecnie obowią
zująca taryfa kolejowa opracowana w la
tach 1927-29, nie uległa zniżce odpowia
dającej zniżkom cen towarów, a wobec te
go stała się elementem usztywniającym w 
obrocie gospodarczym, ciążącym czy to na 
producencie, czy też na konsumencie. Ta
kie ujęcie sprawy jest bardzo dalekie od 
ścisłości.

Ogólny poziom taryf towarowych do-

W atmosferze niepewności
R a d a  L ig i zebra ła  §ię n a  n a ra d y

Rada Ligi Narodów zwołana została na 
dziś.

Po przybyciu do Genewy i odbyciu konfe* 
rencji z Paul Boncourem i Massiglim Herriot 
przyjął Benesza, z którym omówił stan pro* 
wadzonych obecnie prac. Następnie odwie* 
dzili Herr.ota Macdcnald i Simon. Rozmowa 
była długa i serdeczna. Omawiano szereg ak=> 
tualnych spraw, m. in. sprawę spłaty długów 
amerykańskich.

Popołudniu prcmjer francuski Herriot od* 
był konferencję z wiceministrem Szembekiem
a nastennie konferował z Matsuoką i sprawo#

zdawcą Konferencji Rozbrojeniowej Bene* 
szem.

Projekt amerykański zmierzający do szyb; 
kiego przerwania konferencji, uważany jest za 
nierealny, nie mniej presja wywierana przez 
delegację amerykańską sprowadza nowe kom* 
plikacje. Po rządzie gen. Schleichera trudno 
się spodziewać skłonności do ustępstw: wszyst 
ko zatem składa się n.a to, że Narada Pięciu 
po której spodziewano się nowego impulsu dla 
przygotowującej się konferencji, rozpoczyna 
się w atmosferze niepewności i sceDtvcyzmu.

stosowuje się do ogólnego poziomu cen w 
ruchu długodystansowym poprzez koszty 
eksploatacji kolei. Natomiast w przebiegu 
cyklu kunjunkturalnego mogą zachodzić 
zmiany stawek przewozowych na poszcze
gólne towary i dla poszczególnych komu- 
nikacyj.

Polityka taryfowa ministerstwa komu
nikacji w przebiegu przeżywanego kryzysu 
gospodarczego reagowała i nadal reaguje w 
sposób możliwie szeroki i konsekwentny 
na płynność życia gospodarczego i w kon
kretnych, dostatecznie skrystalizowanych 
sytuacjach stosuje konieczne zniżki tary
fowe. Oczywiście dominuje tutaj troska o 
aktywność naszego bilansu handlowego i 
uzasadnione kalkulacyjnie ulgi taryfowe 
przyznawane są nawet bez względu na ko 
szty własne kolei.

Również i w ruchu wewnętrznym sto
sowane są ulgi taryfowe zawsze, gdy mogą 
powodować w wyniku wzmożenie się spo
życia, a tem samem i produkcji, a więc 
zwiększenie zatrudnienia i odciążenie spo
żywców.

Należy zaznaczyć, że w ciągu roku bie
żącego ministerstwo komunikacji zastoso
wało zniżkę taryf na produkty eksportowe, 
zebrane w 67-miu grupach. Grupy te obej
mują najważniejsze towary naszego ekspor 
tu, a więc węgiel, drzewo, produkty che
miczne i tekstylne, żelazo, oleje oraz nie
mal wszystkie produkty rolne.

Zniżki w tych grupach wynoszą o; 
10-ciu aż do 71 proc. stawek taryfc-wyo*- 
z roku 1929, przyczem większe zniżki ta
ryfowe zostały przyznane eksportowi, ut* 
cerau przez Gdynię i Gdańsk, niż ekapw 
tow: przez granicę lądową, co się wiąże z 
zasadniczą linją naszej polityki morskiej, 
zmierzającej do skierowania naszei wyraia 
nv handlowej na porty polskie.
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Minowy drama! m iłosny
lo run ian in  zam ordow ał swa narzeczona w Warszawie
Onegdaj wieczorem dom przy ul. Nowo* 

grodzkiej nr. 8 w Warszawie był widownią 
krwawego dramatu. Na 4*tem piętrze zajmo* 
wała mieszkanie 26*letnia Apolonja Kudlińska 
urzędniczka tow. ubezpieczeń , ,Snop“  i sio* 
stra jej, 17*letnia Irena Kudlińska słuchaczka 
kursów wieczorowych.

Przed 4*ma miesiącami na wieczorku Apo* 
lonja K. poznała 26detniego Henryka Okom 
ka, zredukowanego urzędnika Centralnej Ka* 
sy Spółek Rolniczych w Toruniu, czasowo za* 
tnieszkałcgo w Warszawie, utrzymującego się 
2 zasiłków , ,ZUPU“ *, a podającego się za stu 
denta Szkoły Nauk Politycznych w Warsza* 
wie.

Po pewnym czasie Okonek zaczął bywać 
w mieszkaniu Kudlińskiej i tam zawarł bliż* 
szą znajomość z siostrą jej, Ireną. Oboje 
przypadli sobie do gustu, tak, że stali się nie* 
rozłączną parą.

Okonek, jako bezrobotny, poświęcał wiele 
czasu Irenie. W ostatnich czasach zakochany 
młodzieniec zdradzał silne zdenerwowanie. Je* 
dnocześn;e Irena Kudlińska była również w 
ostatnich czassou silnie podniecona.

Nie sądzono jednak, aby znajomość z O* 
konkiem miała się dla niej skończyć tragicz* 
Uie.

Tymczasem onegdaj o godz. 11 wieczorem, 
gdy Apolonja Kudlińska wróciła do mieszka* 
nia, oczom jej przedstawił się okropny obraz.

Na kozetce leżała Irena,' ciężko ranna w 
głowę od kilkakrotnych uderzeń młotkiem, za

N a ipopu la rn ie fsza
postać

Czytelnicy naszego pisma z pewnością zauważy 
1i toczącą się od szeregu tygodni na łamach na 
czego pisma akcję propagandową f-y Polskie Za
kłady Philips z motywem „prądożercy". — Ten 
„prądożerca" stał się już postacią niemal le
gendarną, wszyscy wiedzą o „prądożercy", —- 
głośno o nim w całej Polsce. Jest on obecnie 
jedną z najpopularniejszych postaci, grasują
cych w naszem mreście.

Któż to jest właściwie ten ,,prądożerca"? 
Ciekawe, czy wszyscy czytelnicy zdają sobie z 
tego dość jasno sprawę. Pewien pan, zapyta
ny, kto to jest . prądożerca" odpowiedział na 
to pytanie w następujący sposób:

„Kiedy byłem małym chłopcem wierzyłem 
święcie w aniołów i djabłów. Teraz wierzę w 
„prądożercę". To jest przecież zupełnie pewne, 
że w tych tzw. . tanich" żarówkach siedzi jakiś 
obżartuch chciwy i nienasycony, — który 
wysysa nadmierne ilości prądu w przeciwień
stwie do pełnowartościowych żarówek Philipsa 
które dają światło dobre i zdrowe dla oczu 
przy jednoczesncm minimalnem zużyciu prądu"

P ro g ra m  go sp o d arczy  
rzem iosła

Wobec konieczności skonkretyzowania pro
gramu gospodarczego rzemiosła jak i omówie
nia aktualnych jego spraw, w dniu 14 bm. odbę 
dzie się plenarne posiedzenie rady izb rzemieś 
Iniczych.

Między innem* rada omówi sprawy nidegal 
ftych warsztatów rzemieślniczych, zagadnienia 
podatkowe rzemiosła oraz kwestję ustosunko 
wania się do zagadnienia ubezpieczeń społecz
nych.

Św iadectw a szko lne
W związku ze zmianą terminów końca pół 

roczy szkolnych, świadectwa za pierwsze pół
rocze wydawane będą ucznfom przed świętami 
Bożego Narodzenia.

Dowiadujemy się, że \yyjątkowo w tym ro 
ku dopuszczalne będzie wydawanie świadectw 
i w końcu stycznia.

P o lo w y  r.yb m orsk ich
Całe rybołówstwo naszego pobrzeża morskie 

go opierało się głównie na szprotach, — któ
rych złowiono 612 000 kg., w związku z czem 
■w stosunku do listopada zdobycz grudniowa 
Wzrosła czterokrotnie. Inne gatunki ryb poławia 
no w niewielkich ilościach, za wyjątkiem dorszy

Ogółem złowiono 740.000 kg. wartości — 
112,300 a w tern szprotów 612.000 kg. wartości 
42 800 zł, dorszy 58.600 kg. (23.500 zł.), flon- 
der 33.500 kg. (20 tys) węgorzycy 23 500 kg — 
(11.750 zł.) inne 13,400 kg. (14.250 zł.)

Prawie całą ilość złowionych szprotów roz 
sprzedano na wybrzeżu, głównie w Gdyni, na
tomiast inne gatunki wywożono »rzeważnie do 
Gdańska-

danych przez Okonka. Zbrodniarz początko* 
wo symulował obłęd.

Irenę Kudlińską w stanie groźnym przewie* 
ziono do szpitala Dzieciątka Jezus, gdzie wczo 
raj nad ranem zmarła w strasznych cierpie* 
niach.

Sprawca zbrodni został zaaresztowany. Dal 
szc śledztwo prowadzić będzie sędzia IV o* 
kręgu p. Horoszewski.

Ustalono, iż Henryk Okonek, który począł 
kowo podawał się za studenta Szkoły Nauk 
(Poetycznych w Warszawie, studentem nie 
był. Twierdzi, iż w r. ub. zapisał się do szko* 
ły, lecz wobec niepłacenia czesnego, nie został 
przyjęty. Szkołę średnią ukończył w Toru,- 
niu. Rodzice jego dzierżawią majątek 400*mor 
gowy w Nowemmieście. W Warszawie szu* 
kał bezskutecznie pracy.

Z przeszłości Okonka wiadomo, iż był on 
dwukrotnie notowany za fałszerstwo czeków

Pierwsze patrole zimv — przy? 
mrozki — iuż sie ukazały na progu 
naszych domów. Gospodynie szczek 
nie opatrują okna, zarówno w ubo* 
gich domostwach jak i bogatych pa* 
łacach. W całym szeregu wypadków 
nadejście zimy oznacza ograniczenie 
przewietrzania mieszkań i — niestety 
— pewien spadek czystości osobistej. 
Tern samem więc mnóstwo bakteryj, 
które na wolnem mroźnem powietrzu 
ulegną naibardziei ‘higienicznej likwi 
dacji, gorliwiej i łatwiej srożyć się bę> 
da w domach mieszkalnych. Snrzy* 
iać im bedzie każdy katar, czy ka*

Jak już donosiliśmy, w ub. czwartek cicha 
wioska Sokola Góra w pow. wąbrzeskim była 
widownią krwawego zajścia.

Jan Lewandowski, blisko 100*morgowy go 
spodarz, przyjął do pracy 20*letniego Feliksa 
Czyżniewskicgo.

Czyżnicwski zakochał się w 17*letniej cór* 
ce swego gospodarza, Józefie, która nie była 
mu obojętna.

Kiedy Czyżniewski oświadczył się o rękę 
Józefy, zwolniony został z posady z dniem 30 
listopada r. b.

Od gospodarza odszedł już w poniedziałek 
28 listopada i poszedł rzekomo do spowiedzi 
św., następnego dnia był na jarmarku w Do* 
brzyniu, a w środę pojechał do Kowalewa szu 
kać pracy.

Wracając z Kowalewa do Sokolej Góry, na 
szosie tuż pod Szychowem spotkał nieznanego 
osobnika, od którego nabył rewolwer za 20 zł

Do Sokolej Góry przybył Czyżniewski o* 
kolo południa, chcąc od swych gospodarzy za* 
brać pozostawione u nich rzeczy.

W toku rozmowy Czyżniewski spytał się, 
co robi córka.

Na to Lewandowski odpowiedział: , ,Co 
ciebie to obchodzi — Józka nie dla ciebie* *.

w Łodzi i podrobienie pieczęci i blankietów 
różnych firm. Z , ,ZUPU“  otrzymywał w 
Warszawie 80 zł W b. m. podjął ostatni za* 
siłek.

Okonek przyznał się do zbrodni. Twier* 
dzi, że narzeczona jego Irena była ułomna i 
nosiła się z zamiarem targnięcia się na swoje 
życie.

Oboje postanowili krytycznego wieczoru 
popełnić zabójstwo i samobójstwo za obopól* 
ną zgodą.

W tym celu Okonek zadał swej ofierze kil* 
ka śmiertelnych ciosów młotkiem, sam zaś 
zamierzał podciąć sobie żyły w wannie. Nie 
zdążył tego uczynić, gdyż w tym momencie 
wkroczyła siostra zamordowanej.

Przy zabójcy znaleziono jakieś kartki, pi* 
sane jego ręką oraz rzekomo jego własny 
wiersz.

Okonek osadzony został w więzieniu.

szel. Dlatego też musimy skrupulat* 
nic unikać wszelkich możliwości in* 
fekcyj. Pierwszy warunek, o którym 
nie możemy zapominać, to bezlitos* 
ne tępienie we własnym domu, jak i 
w otoczeniu „szwarcówek“, które z 
urągających czystości i higienie „fa* 
bryk“ za pośrednictwem pokatnych 
handlarzy sa przemycane d(j naszych 
domów. JSzwarcówka", to pocisk, na* 
ładowany chorobotwórczemi bakter* 
iami. Biada temu, kto tego rodzaju 
niebezpieczeństwa zawlecze w progi 
własnego domu. A. M. D.

Na to Czyżniewski wyciągnął rewolwer i 
strzelił w stronę Lewandowskiego, trafiając 
go w głowę. Czyżniewski po wystrzale wy* 
szedł ze stajni i udał się do domu i chciał 
strzelić do Lewandowskiej (matki), lecz rc* 
wolwer się zaciął.

Lewandowska, widząc broń w ręku Czyż* 
niewskiego, wbiegła do pokoju i trzymała 
drzwi, których Czyżniewski nie mógł otwo* 
rzyć. Pob;egł więc do okna i strzelił przez nie 
do pokoju. Strzał trafił Józefę Lewandowską 
w palec. Czyżniewski wyrwał ramę okienną 
i wpadł do pokoju. Lewandowska (matka) 
uciekła na górę. Cz. strzelił za Lewandowską, 
która po strzale spadla ze schodów, rażona 
śmiertelnie.

Następnie Czyżniewski wpadł do pokoju 
gdzie była 17*letnia Józefa, zdjął dubeltówkę 
z szafy i przyłożył ją do piersi dziewczyny. 
Na jej usilne błagania i prośby, Czyżniewski 
nie oddał strzału, wymusił jednak od niej 
przysięgę, że za nikogo nie wyjdzie, a wstąpi 
do klasztoru.

Dziewczyna pod groźbą śmierci przysięgła.
W międzyczasie chciał wejść ojciec Lewan 

dowskiego, Józef, którego jednak Czyżniewsk’ 
nie wpuścił do mieszkania, uderzając go roo*

Z  ż a h n b n e j  fz a v t* j
S. p. a m b a sa d o r  

Stefan Przeździecki
Nasz korpus dyplomatyczny poniósł do* 

tkliwą i bolesną stratę. W nocy z piątku na 
sobotę zmarł nagle w Warszawie hr, Stefan 
Przeździecki, ambasador polski przy Kwiry* 
nale.

Ś. p. ambasador Przeździecki urodził się w 
r. 1879 w Warszawie, jako syn hr. Konstantę* 
go i Izabeli z Plater*Zyberków. Szkołę śre* 
dnią ukończył w Libawie, Uniwersytet (wy* 
dział prawa) w Petersburgu.

Z chwilą wyjścia okupantów z Warszawy, 
hr. Przeździecki obejmuje służbę w minister* 
stwie spraw zagranicznych, a w r. 1919 zosta* 
je dyrektorem protokółu dyplomatycznego. 
Na tem stanowisku pozostaje do kwietnia 
1928 r., kiedy zostaje mianowany posłem, a w 
rok potem ambasadorem Polski przy rządzie 
włoskim w Rzymie.

Zmarły był Kawalerem Maltańskim, Ko* 
mandorem orderu Polonia Restituta, posiadał 
też liczne odznaki zagraniczne, jak gwiazdy: 
Legji Honorowej, Korony Włoskiej, Korony 
Rumuńskiej, Izabelli Katolickiej (hiszpański), 
ś*go Sstwy (jugosłowiański) i wiele innych.

Pogrzeb ś. p. ambasadora Przeździeckicgo 
odbędzie się w nadchodzący wtorek,

S. p. K az im ie rz  D u n in  
M arkiew icz

W Warszawie zmarł po długiej i ciężkiej 
chorobie ś. p. Kazimierz Dunin*Markiewicz, 
znany malarz i literat. Pracował on m. in. w 
ruchu niepodległościowym Irlandji, wraz z swo 
ją żoną, przywódczynią niepodległościowego 
ruchu irlandzkiego.

Głośny na cały świat był w swoim czasie 
proces małżonki Markiewicza, skazanej za ak* 
cję niepodległościową w Irlandji na karę śmier 
ci, wyrok ten został później zamieniony na 
20*letnie więzienie, z którego działaczkę uwol* 
nila rewolucja irlandzka.

tyką przez głowę. Czyżniewski po dokonanym 
czynie zbiegł, udając się do Golubia, gdzie na 
rynku przychwyciła go policja.

Ciężko ranny Jan Lewandowski przewie* 
ziony do szpitala w Wąbrzeźnie, zmarł wie* 
czorem.

Mordercę osadzono w więzieniu w Golu* 
bil. Zabójcę czeka sąd doraźny.

Czyżniewski na usprawiedliwienie mówi, 
że nie chciał tego dokonać. , ,Wiem co mnie 
czeka — mówi zabójca — to mnie jednak nie 
wzrusza — ale mam tylko jedno życzenie — 
chcę iść do spowiedzi, odprawić pokutę, zoba* 
ezyć się poraź ostatni z matką i siostrą.

R uch  e m ig ra cy in y  
w listopadzie

W ciągu listopada rb. wyemigrowało z Pol
ski do Argentyny, Brazylji, Chile, Kanady, §ta 
nów Zjednoczonych AP , Francji innych krajów 
625 emigrantów. Wszystkie formalności wyjaz- 
dowe emigrantów załatwione zostały za pośred 
nictwem oddziałów i agentur Syndykatu Emi 
gracyjnego.

B n B n m m n M m m w B m n m m m m B M m n — —a — b

Z pierwszym mrozem

(fle k la m ti g w ia z d k o w a
W czasie od

5^go do 24-śo grudnia 6. r.
obniżamy na okres przedświąteczny ceny ogłoszeń na stronie 7-łamowej

a  2 5  p roc. w e  wszystMcfk naszyć fu pis m ac fu

Szczegóły krwawe! tragedii
p o d  G o lu M e m

i

i
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„ŚWIATOWID 2 ostatnie
__dni

Najwspanialszy i najciekawszy film 
szpiegowski świata.

Mata Hari
Nowe daru

KRONIKA
TORUŃ

K a len d a rzyk  rzym .-kał.
Ponedzialek Julujsza 
Wtorek Mikołaja

— Stan wody w Wiśle z dnia 3 12.: Zawis* 
ehost +0.84, Warszawa +0.86, Płock +0.65, 
Toruń +0.57, Fordon +0.60, Chełmno +0.47, 
Grudzia.dz +0.66, Korzeniewo +0.90, Piekło 
+0.14, Tczew +0.01, Einlage +2.36, Schiewen; 
horst +2,58.

— Nocny dyżur aptek. Do środy dnia 7 
bm. włącznie dyżuruje w śródmieściu apteka 
, .Centralna44 ul Chełmińska. Na Bydgoskiem 
Przedm. dyżuruje Apteka św Anny, ul. Mic* 
kiewicza 98 (dyżur codzienny od godz 22,30); 
na Mokrem Apteka pod Łabędziem ul. Ko* 
ścruszki 15.

Repertuar Teatru Miejskiego.
Poniedziałek, 5 b. m. o godz. 16 , .Ułani ks. 

Józefa4'; o godz. 20 — Koncert religijny.
Wtorek, 6 b. m. o godz. 20 , ,Noc Listopa; 

dowa' 4 i , .Sędziowie*'.

Repertuar kin:
Pałace — ,.Gdy kobieta jest piękną44.
Światowid — ,,Mata Hari“ .
Lux — , .Jasnowłosy syn' *.
Mars — , .Ostatnia noc kawalera'4.
Corso — , .Tajemnica okrętowej kajuty ''.

U l i  f f  « s . t ! i  jtmt dźwiękowy 
I M I S I i r f e 5 3 » i i i .  Warwawsko

Dawno niewidziana gwiazda francuska 
LILY D A M IT A  w arcypikantnym 

filmie p. t.

OSTATNIA NOC KAWALERA
Obok LILY DAMITY grają CHARLIE 
RUGGEES, ROLAND YOUG oraz 

przepiękna THELMA TODD. 
Nadto; Niebywały nadprogram.

Początek  seansów  o godzin ie  17.15 19-tej 21-ei 
w niedz iele  od 15 15. Ceny miejsc ort 0.20—1 60,

Nowy cykl ofiarodawców rozpoczął p. ppłk. 
Grefner, który złożył jako dar dla najbie* 
dniejszych dzieci naszego miasta kwotę 5 zł.

Dar p. ppłk. Grefncra zapisaliśmy na kon
to nr. 24.

Na konto 25 zapisaliśmy dar p. Przemysła
wa Winiarskiego, właściciela znanej fabryki 
konstrukcji żelaznych przy ul. Krzyżackiej, 
który złożył jako dar pod drzewko kwotę 10 
złotych.

Na koncie nr. 26 zapisaliśmy dar p. radcy 
Wiencka, który wpłacił na gwiazdkę dla naj
biedniejszych dzieci 5 zł.

Na konci^nr. 27 zapisaliśmy dar p. prezesa 
Penkalli, który wpłacił na gwiazdkę dla naj* 
biedniejszej dziatwy 5, zł.

Firma Sport Błoch w Toruniu ul. św. Ka-

S a m o b ó js tw o  oficera  
63 p. p.

n a  u lic a c h  W arszaw y
Jak doniosły pisma warszawskie, na pla; 

cu Marszałka Piłsudskiego przed Garnizonem 
w Warszawie popełnił wczoraj samobójstwo 
oficer Stanisław Szostak z Torunia, podporu
cznik 63 p. p

Bawił on onegdaj w warszawskim nocnym 
dancingu „Adria14, gdzie miał jakieś zajście. 
Oficer inspekcyjny komendy miasta zatrzyj 
mai gó i odprowadził do komendy garnizonu.

W drodze gdy obaj oficerowie przechodzili 
przez Plac Marszalka Piłsuskiego ppor. Szo? 
stak sięgnął do kieszeni, wydobył rewolwer i 
przyłożywszy wylot lufy do skroni pociągnął 
za cyngiel.

Ciężko rannego oficera przeniesiono do 
gmachu komendy miasta skąd pogotowie woj 
skowe przewiozło go do szpitala Centrum 
Wyszkolenia Sanitarnego przy ul. Pięknej.

Tam, wkrótce ppor, Szostak zmarł nie od; 
zyskawszy przytomności.

Dochodzenia w tej sprawie prowadzi pro; 
kurator wojskowy i I Dyon żandarmerji.

— W rocznicę powstania listopadowego. W
niedzielę, dnia 4 grudnia o godz. 10 z okazji 
102 rocznicy wybuchu powstania listopadowe 
go, w auli miejscowego gimnazjum państwo; 
wego im. M. Kopernika odbył się uroczysty 
poranek, urządzony staraniem Kółka Histo* 
rycznego. (8751)

— Św. Mikołaj! Już tylko kilka dni dzieli 
od chwili, gdy św. Mikołaj odwiedzi grzeczne 
dzieci. W dniu 5 grudnia III Żeglarska Dru; 
żyna Harcerska organizuje grupy, złożone ze 
św. Mikołaja, anioła i djabla, którzy w to; 
warzystwic harcerek i harcerzy będą rozwoził 
podarki dzieciom, a nawet dorosłym. Po bliż 
sze informacje należy udać się codziennie do 
izby harcerskiej, przy ul. św. Katarzyny 13 
I piętro. Rodzice! pamiętajmy, jak bolesnym 
będzie dla Waszych milusińskich, gdy św. M 
kolaj odwiedzi mieszkania sąsiednie, a Wasze 
dzieci pominie. Spieszcie składać podarki — 
czas ograniczony.

— Sekcja Towarzyska Rodziny Wojskowej 
wraz z Sekcją Towarzyską Przysposobieni; 
Wojskowego Kobiet urządza dorocznym zwy 
czajem w dniu 6 grudnia w Kasynie Garnizo

n o r i i  c h o i n k ę dla biedne) dziatwo
W im ieniu nafbieiiniefszei dziatwy prosim y o nowe dary

tarzyny złożyła jako dar pod choinkę dla 
najbiedniejszej dziatwy kilka par ciepłych rę
kawiczek oraz zabawki. Dar firmy Sport 
Błoch zapisaliśmy na konto nr. 28.

Hania i Krysia Błażejewskie złożyły jako 
dar pod choinkę swetr i 5 zł. Dar Hani i Kry
si Błażejewskiej zapisaliśmy na konto nr. 29.

Na koncie nr, 30 figuruje dar Eli i Stefu; 
sia Drozdowskich, którzy złożyli na gwiazdkę 
dla najbiedniejszej dziatwy kwotę 5 zł.

Na koncie nr. 31 zapisaliśmy dar p. posła 
Alfreda Birkenmayera, redaktora naczelnego 
naszego pisma, który złożył na gwiazdkę dla 
najbiedniejszej dziatwy naszego miasta kwo
tę 15 zł.

Wczorajszy wykaz ofiarodawców zamknął 
p. Murawski, właściciel kawiarni „Pomorzan-

ka“, który jako dar złożył pod choinkę 10 zł. 
Dar p. Murawskiego zapisaliśmy na koncie 
nr. 32.

Wszystkim ofiarodawcom składamy serde
czne „Bóg zapłać".

Dalsze ofiary składać należy w Admini
stracji „Dnia Pomorskiego" ul. Szeroka 11.

Już w środę 7 grudnia
„ ukaże się na ekranach kin

Ś w i a t o w i d  i P a ł a c e
Najnowszy i najpiękniejszy film 
polski z Jadwigą Sm osarską

Księżna Łowicka

Wielkie zebranie Związku Pracy
dla Państwa

W ub. niedzielę odbyło się w szczęknę 
wypełnionej sali kinoteatru „Mars" przy 
ul. Warszawskiej wielkie zebranie Związ
ku Pracy dla Państwa.

Zebranie zagaił krótkiem przemówie
niem p, A. Szałach — kierownik Sekre- 
tarjatu Grodzkiego BBWR. Po wysłucha
niu szeregu referatów na temat gospodar
czy i polityczny zebrani uchwalili jedno
myślnie następujące rezolucje:

POTĘPIAMY METODY I DZIAŁALNOŚĆ 
DESTRUKCYJNĄ OPOZYCJI

„Zebrani potępiają wysoce szkodliwą w o; 
beanej chwili działalność opozycji na Pomo

rzu, szczególnie piętnują destrukcyjną pracę 
prasy opozycyjnej, która, nie licząc się z tru
dnościami położenia, wywołanego powszech 
nie przeżywanym kryzysem gospodarczym, ten 
dencyjnie i celowo utrudnia pracę pozytywną, 
szerząc kłamstwami i fałszywemi informacja
mi depresję w społeczeństwie.

Zebrani wzywają społeczeństwo pomorskie 
do współpracy z Rządem w dziedzinie zwab 
czarnie kryzysu, a w szazegółności kładą na; 
cisk na konieczność popierania komitetów do 
spraw bezrobocia, oelem zatrudnienia jak naj
większej liczby bezrobotnych i zaopatrzenia 
ich w niezbędne środki do życia.

Ze względu na wyjątkową sytuację Porno-

1 żucia Iw. Podoficerów Rezerwy
W alne  zebran ie  K o la  l o r  liń sk ie go

W sali „Strzelnticy" odbyło się w ub. 
czwartek doroczne walne zebranie Koła 
Toruńskiego Związku Podoficerów Rezer
wy. W zebraniu udział wzięli komendant 
P. W. na miasto Toruń p. kpt. Siwicki, 
oraz przedstawiciele prasy.

Obrady zagaił prezes koła p. Mogilicki. 
Marszalkiem zebrania wybrano prezesa 
okręgowego p. Kaczmarka. Do prezydjum 
powołano pp. Białego, Goniszewskiego, Ło" 
pińskiego i Pawlikowskiego.

Na wstępie uczczono przez powstanie 
z miejsc pamięć zmarłego w roku ub. ho
norowego członka koła śp. Dyr. Biskup
skiego,

Po załatwiemiu formalności wstępnych 
nastąpiły sprawozdania z działalności Za
rządu za rok ubiegły. Ogólny pogląd na ca
łokształt działalności w roku ubiegłym zdał 
w swem obszeraem- sprawozdaniu prezes

Od poniedziałku t. j. 5 bm.
na ekranie kina f,M  f& S* 
ukaże się dawno oczekiwana przez 
Toruń i okolice premiera najpo

tężniejszego filmu ,,FOXA“
NIEPOTRZEBNA

nowem przy ul. Żeglarskiej 8 , .Mikołajki' ‘ dla 
dzieci. (8480)

— Przedstawienie dla młodzieży szkolnej.
W poniedziałek dnia 5 grudnia o godz. 16 od; 
będzie się przedstawienie dla młodzieży szkol; 
rej w Teatrze Miejskim , .Ułani ks. Józefa '. 
Dochód z przedstawienia przeznaczony będzie 
na dożywianie biednej dziatwy szkolnej. Ze 
względu na doniosły cel uprasza się o wzię; 
cie jaknajliczniejszego udziału w przedstawię* 
niu. Sprzedaż biletów w cenie ad 20 gr do 
90 gr w dzień przedstawienia od godz. 12 w 
kasie teatralnej. (8671)

— „Teatr Strzelecki" wystawia po raz dru; 
gi, na ogólne życzenie publiczności, w „Oazie" 
w dniu 8 grudnia, po zniżonych cenach 3 ak; 
tową komedję legjonową „Jego Kapralska 
Mość" Z. Ornicza. Sztuka ta na pierwszem 
swem przedstawieniu cieszyła się powodze; 
niem. Nie wątpimy iż na czwartkowem przed; 
stawieniu sala .Oazy" zapełni się po brzegi 
publicznością.

— Zgony. Dnia 3 grudnia 1932 r. zmarli 
w Toruniu: Stefan Chorąży, ur. 1 12. 1932; 
Jan Izak, ur. 29 8. 1899; Brygida Dolewska 
z d. Różańska, ur. 26 1. 1884; Anna Eisenhardt 
z domu Schneider, ur. 27 12. 1843 r.

koła p. Mogilicki, który ponadto przedsta
wił w ogólnych zarysach program pracy w 
roku przyszłym. W końcu swego sprawo
zdania p. prezes Mogilicki złożył podzięko 
wanie władzom wojskowym za tak życzB- 
Ave ustosunkowanie do prac koła, oraz za 
udzieloną pomoc,.

W dalszym ciągu składali sprawozdania 
sekretarz koła p. Bartoszyński, skarbnik p. 
Sobczak, komendant p. Tomaszewski, ku
rator kasy pośmiertnej p. Dejewski, kiero
wnik oddziału kolarskiego p. Sikorski oraz 
przewodniczący Sądu Koleżeńskiego p. 
Wojtecki. Po wysłuchaniu sprawozdania 
Komisji Rewizyjnej, które w imieniu komi
sji przedłożył p. Kladziński uchwalono za
rządowi jednomyślnie absolutorjum.

Podkreślić należy intensywny udział 
Koła w pracach p. w. 4 członków Koła zdo 
było POS, 3 członków zdobyło odznakę 
strzelecką I klasy. Koło brało udział w 3 
strzelaniach, mistrzostwo Koła w strzela
niu zdobył p. Artur Szulc. Oddział kolar
ski urządzał wyciepzki (ogółem 740 km.) w 
zawodach kolarskich oddział zdobył puhar 
Starosty Krajowego.

Wybory do zarządu dały następujący 
wynik: prezesem wybrany został ponownie 
p. Bolesław Mogilicki, wiceprezesem p. An 
toni Tycner.

Ponadto weszli w skład zarządu pp. 
Bartoszyński Tadeusz — sekretarz, An
drzejczak — zastępca, Sobczak — skarb
nik, Bigałka Jan — komendant, Pastemac- 
ki — zastępca komend, oraz pp. Pawlików 
ski Jan, Sikorski Jan i Kaczan jako człon
kowie.

Do Komisje Rewizyjnej wybrani zosta
li p. Biały — jako przewodniczący, oraz 
jako członkowie pp. Proniewćcz i Oliwkow 
ski. Sąd koleżeński wybrano w następują 
cym składzie: przewodniczący p. Wojteckć, 
członkowie pp. Drążkowski i Zieliński.

Po omówieniu szeregu spraw natury or 
ganizacyjnej marszałek obrady solwował. 
Zebranie zakończono odśpiewaniem „Ro
ty".

rza zebrani apelują do społeczeństwa, aby w 
dalsrym ciągu, nie zważając na szkodliwą pra
cę czynników destrukcyjnych, solidarnie popie 
rato działalność Bezpartyjnego Bloku, który 
wszelką państwowo-twórczą pracę koordynu
je tale w dziedzinie zwalczania kryzysu gos
podarczego jak i w kierunku dalszej konsoli; 
daoji wewnętrznej państwa.

R e z o l u c i c  w  s p r a w a c h  
g o s p o d a r c z y c h

O ZNIŻKĘ OPŁAT ZA GAZ I PRĄD.
Zgromadzeni na zebraniu Związków Pracy 

dla Państwa w Toruniu członkowie i sympa
tycy szeregu crganizacyj po wysłuchaniu re
feratów gospodarczych, stwierdzają, że opła
ty za prąd, gaz i tramwaje, oraz dzierżawa 
za kuchenki gazowe, liczniki i gazomierze są 
wygórowane.

Zebrani zwracają się przeto do władz Ma* 
gistratu miasta Torunia z prośbą o obniżenie 
opłat wspomnianych i dostosowania ich do o- 
becnych warunków zarobkowych ludności pra
cującej.

Zebrani wyrażają nadzieję, że władze kom
petentne uznając słuszność tych zadań, pod3 
dadzą obecne opłaty gruntownej rewizji.

O UNORMOWANIE SPRAWY CZYNSZU 
MIESZKANIOWEGO.

Zgromadzeni na zebraniu Związków Pracy 
dla Państwa w Toruniu — członkowie i sym
patycy szeregu organizacyj stwierdzają, że 
sprawa czynszu za dzierżawę mieszkań nie 
jest należycie unormowana.

Ludność pracująca poniosła szereg ofiar na 
rzecz Państwa, gdyż zarobki jej zostały po
ważnie obniżone, wobec czego aastąpić winno 
obniżenie cen na artykuły przemysłowe i t. dL, 
a przedewszystkiem czynszów mieszkanio
wych.

Zebrani zwracają się zatem do Władz Pań* 
stwowych z prośbą o zainteresowanie się tą 
sprawą i ustalenie wysokości komornego za
mieszkania.

Mieszkania w nowych domach winny rów
nież podlegać ochronie lokatorów, a czynsz 
winien być odpowiednio unormowany, gdyż 
domy te nie podlegają opodatkowaniu.

„Pałace'*
Doskonały dramat życiowy z czarującą 

L1LI DAMITĄ p. t.

%

Gdy kobieta jest piękna
Nadto nadprogram: Obchód 550*lecia 

sprowadzenia Cudownego Obrazu MatHi 
BosKiej na Jap&ą Górę. •

M I N O Dziś!

S J O J l u i j a n a  Harrey, Henry Garat
w swym najnowszym, najmilszym i najroz* 

koszniejszym superszlagierze

Jasnowłosy sen
Zachwycający film, postawiony na najwyż;

szym szczeblu techniki, gry i wystawy. 
Humor! Śpiew! Taniec'

łtnaawŁiiii—  ijiniiB mu i iiw— uwi—PHMDBatafli

— Przedstawienie dla młodzieży szkolnej.
Dziś w poniedziałek, 5 grudnia b. r. o godz. 16 
przedstawienie dla młodzieży szkolnej , .Ułani 
ks. Józefa' *. Abonamenty i passe;partout nie* 
ważne.

— Koncert religijny. W poniedziałek o go; 
dżinie 20 wielki koncert religijny, urządzony 
staraniem Chóru św. Cecylji przy kościele św. 
Jana w Toruniu. Na program złoży się szereg 
największych arcydzieł muzyki kościelnej i 
świeckiej, które wykona chór św. Cecylji z to 
warzyszeniem orkiestry oraz orkiestra 63 p. p. 
pod batutą kapelmistrza p. por. Grabowskie; 
go. Bilety w cenie od 0,50 do 4 zl do nabycia 
w urzędzie parafjalnym św. Jana, ul. Żeąlar* 
ska 16.
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Kompromitacja...
W tych dniach wpłynęło do Wydziału Sled 

czego P. P. w Gdyni doniesienie na niejakiego 
Wacława Sobiesińskiego, że zdefraudował kwo 
tę zł 100, wręczoną mu przez adwokata Zię* 
ciaka celem przekazania jej t. zw. , .Blokowi 
Katolickiemu" dla wyborów do przyszłej Ra* 
dy Miejskiej. Doniesienie złożył kierownik 
,,Bloku", miejscowy reprezentant , .Dzienni* 
ka Bydgoskiego* *, p. Mieczysław Mistat.

Sprawa ma posmak kompromitacji, — So« 
biesiński bowiem pełnił w ,,Bloku* * urząd 
rastępcy sekretarza, był więo członkiem Za* 
rządu. Jednocześnie zaś był sekretarzem 
, ,Związku młodzieży narodowej* *, organizacji 
pokrewnej rozwiązanemu niedawno O. W. P.

Zdaje się, że i tym razem komentarze są 
zbyteczne...

Do ftabyefc wa wszystkich aptekach.

Ceny świadectw przemysłowych
n a  ro k  1933

Już od 2 listopada wydawane są we 
wszystkich kasach Urzędów Skarbowych świa
dectwa przemysłowe, oraz karty rejestracyj
ne na rok 3933. Termin wykupu świadectw 
upływa z dniem 31 grudnia r. b. Zgodnie z 
obowiąźująccmi przepisami, za nie wykupie- 
nio właściwego świadectwa przemysłowego,

ponoszą podatnicy całkowitą odpowiedział* 
ność. Ceny świadectw na rok 1933 bez nad
zwyczajnego 10 proc. dodatku oraz dodatku 
na rzecz związków samorządowych szkół za
wodowych, izb handlowych i przemysłowych, 
izb rzemieślniczych, oraz łącznie z temi do
datkami wynoszą:

P o d g6 rz
— Z życia Zw. Strzeleckiego. Z okazji 

rocznicy Powstania Listopadowego odbyła się 
vr ub. wtorek w świetlicy przy hali balono* 
wej uroczysta akademja, w której oprócz 
członków i członkiń Związku wzięło udział 
liczne obywatelstwo miasta.

Zarząd powiatowy Z, S, repreżentowal ob. 
wiceprezes Myjak — Powiatowe Kolo Przy* 
jaciół Zw. Strzel, zastępował ob prezes Szpi* 
ca. Akademję zagaił słowem wstępnem refe* 
rent oświatowy oddziału ob. B. Magiera, wspo 
minająo jednocześnie w podniosŁych i pięk* 
nych słowach o życiu i twórczości St. Wy* 
spiańskiego, którego 25 letnią rocznicę zgonu 
obchodzi uroczyście wyzwolona Ojczyzna.

Następnie odśpiewał zespół męskiego chó* 
ru strzeleckiego bardzo. udatnie ąIWaTsza* 
wiankę* * i , .Walecznych Tysiąc* *. Chórem 
dyrygował ob. nauczyciel Piątkowski. Z ko* 
iei ob. Magiera zadeklamował wyjątek z , ,No 
cy Listopadowej* ‘ Wyspiańskiego i , .Chłop* 
skie Serce* * Marji Konopnickiej. Wykonaw* 
ców programu darzyli zebrani hucznemi oklas* 
kami. >•

Bezpośrednio po akademji odbyło się ze* 
branie organizacyjne Kola Przyjaciół Z. S. 
Zebranie zagaił stosownem przemówieniem ob. 
prezes Szpica, poczem odczytał statut Kół 
P. Z. S. proponując następnie na przewodni* 
czącego zebrania ob. wiceprezesa Myjaka, n a , 
co się zebrani jednogłośnie zgodzili. Ob. 
Myjak, obejmując pnzewodnictwo udzielił 
wyczerpujących wyjaśnień o celach i zada* 
niach Kół P. Z. S. Nad udzielonym sprawo* 
zdaniem wywiązała się obszerna dyskusja — 
przepełniona troską o opiekę nad młodzieżą 
i o nadanie jej wychowaniu należytego kie* 
runku dla dobra Państwa. W dyskusji żabie* 
rali głos ob. Piątek, Szeczmański i Kobędza. 
Po dyskusji przystąpiono *do wyboru członków 
Zarządu Kola P. Z. S. Wybrano do Zarżą* 
du jednogłośnie ob. Józefa Szeczmańskiego 
jako przewodniczącego, ob. Piątka jako za* 
stępcę, ob. St. Graczyka jako sekretarza i 
ob. Fr. Tylmana jako skarbnika. Do komisji 
rewizyjnej wybrano ob. Edm. Kruszyńskiego, 
ob Dąbka i ob Schreiberównę.

Przewodniczący nowoobranego Zarządu ob 
Szeczmański podziękował zebranym zta ob* 
darzenie go zaufaniem i za wybór i zazna * 
czył, że Zarząd Kola PZS udzieli oddziałowi 
Z. S. pełnej opieki moralnej i materjalnej.

Następnie przyjęto do wiadomości zade* 
klarowane dobrowolne ofiary oraz ustalono 
wysokość wstępnego i składki miesięcznej dla 
członków kola, poczem zostało zebranie za* 
kończone.

fl. Dla przedsiębiorstw handlowych.
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I Dla zaKładów handl. 2000 3600 1 i
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B. Dla przedsiębiorstw przemysłowych.

I Dla przed, przemysł. 6000 J10800 — — ------ . — — — — —
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C. Dla handlu jarmarcznego.

Na jarmarkach trwających ponad 21 dni
do dni 2l
do dni 7
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D. Dla zajęć przemysłowych.

bn
cd
W

Oznaczenie zajęcia przemysłowego.

Cena świadectw
zasad
nicza

z dodat- 
kami

w z ł o t y c h
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Ekspedytorzy nie utrzymujący oddzielnych biur i pomocni
ków handlowych, lecz trudniący się osobiście z pole
cenia osób trzecich cleniem w urzędach celnych to* 
warów wysyłanych za granicę, lub otrzymywanych 
z zagranicy:
1. Przy urzędach celnych, znajdujących się przy

głównych linjach koleji że lazn y ch ..........................
2. Przy urzędach celnych, znajdujących się przy

bocznych linjach kolei ż e la z n y c h ..........................
3. Przy urzędach celnych, nie położonych przy lin

jach kolejow ych...................... • ................................
a) Pośrednicy giełdowi (maklerzy):

1. Na giełdzie warszawskiej...................... ... ..................
2. Na innych g ie łd a c h ...................................................

b) Wszelkiego rodzaju in. pośrednicy handlowi
1. W  Warszawie i w miejscowościach I. klasy . . .
2. W  miejscowościach II. k l a s y .......................... ...  .
3. W miejscowościach III, i IV. k l a s y ......................

Inspektorzy i ajenci przedsiębiorstw ubezpieczeniowych, 
przewozowych, oraz instytucyj kredytowych, o ile 
prowadzą operacje bez utrzymywania b iu ra ...............
1. W #Warszawie i w miejscowościach I kl. . . . .
2. W  miejscowościach II. k lasy ............................. ...  .
3. W  miejscowościach III. i IV. k lasy ..........................

Pomocnicy podróżujący (komiwojażerowie)..........................

400 • 720

300 540

250 450

400 720
250 45°

150 270
IOO l 8o
30 54

50 90
40 72
20 36

IOO 180

Gniew
— Z żałobnej karły. W dniu 28 11. w godzi* 

nach przedpołudniowych odbył się pogrzeb ofia 
ry tragicznego wypadku na stacji kolejowej w 
Gniewie śp. Filza. Na uroczystość oddania o- 
statniej posługi ofierze obowiązku przybyły de
legacje Zw Kolejowców Polskich z Tczewa, Pel 
plina i Towarzystwa kolejowców ze Smętowa 
wraz ze sztandarami i pocztami sztandarowymi 
pozatem orkiestra kolejowa i przysp. kolejowe 
Wieńce na trumnę zmarłego złożyli pracownicy 
stacji kolejowej Gniew, KPW Morzeszczyn, — 
Straż Graniczna w Gniewie, Związek Powstań* 
ców i Wojaków DOK 8 pl. Gniew i Pocztowcy 
z Gniewu. Pozatem w pogrzebie wzięli udział 
przedstawiciele niemal wszystkich organizacyj 
gniewskich. Koledzy zmarłego i rodzina tą dro
gą wyrażają swe podziękowania wszystkim — 
którzy w obrzędzie tym raczyli wziąć udział.

— Poświecenie Kasyna Oficerskiego 77/65 
pp. Dnia 26 11. br o godz, 20 odbyło się po* 
święcenie kasyna oficerskiego w Gniewie któ
rego w obecności bardzo licznie zebranych goś
ci dokonał miejscowy prób. ks. Kurowski. Bez
pośrednio po poświęceniu d-ca garnizonu p. 
major Sulik zaprosił wszystkich zebranych do 
zastawionych stołów w dwu sąsiednich salach. 
Przy dźwiękach orkiestry 65 pp. z Grudziądza 
bawiono się bardzo wesoło i ochoczo do rana. 
Zaznaczyć należy, żc kasyno oficerskie 11/65 
pp. w Gniewie urządzone zostało bardzo gusto
wnie i mile.

— Wszyscy pytają — co jest z długami — 
Dnia 18 listopada z inicjatywy Tow. właścicieli 
nieruchomości odbyło się na sali p. Nowackiego 
zebranie przedstawicieli poszczególnych organi 
zacji } związków gospodarczych przy udziale: 
pp. Frankowskiego, Kłopockiego, Szymanowskie 
go, Rogowskiego, Pelzcra, Borzeszkowskiego, —* 
Wiesego, I. A. Kleina, Jankiewicza, Jaworskie
go, Kozaka, Georga, Wasilewskiego, Szoła, Nied 
balskiego, Pstrąga, Samulla, Grubczyńskiego, — 
Ziółkowskiego, Witta i Sieberta, Na zebraniu 
postanowiono wystosować do Rady miejskiej 
pismo z żądaniem wyjaśnienia zadłużenia mia
sta w związku z uruchomieniem bekoniarni 
gniewskiej, a oprócz tego wystosowano do Mi
nisterstwa Skarbu prośbę o zaliczenie Gniewu 
do miejscowości kategorji 4, popierając ją tym 
argumentem, żc obecnie po zniesieniu powiatu 
gniewskiego, ruch handlowy w Gniewie zmniej
szył się bardzo wydatnie.

— Kradzież mięsa. Dnia 24 bm skradziono z 
wagonu przed gniewską fabryką bekonów 3 ba
loty peklowanego mięsa wartości 600 zł Mię
so załadowane było jako transport do Anglji.‘ 
Policja przytrzymała Kilanowicza Aleksandra, 
podejrzanego o kradzież mięsa..

P rog ram u  rad iow e
Wtorek dnia 6 grudnia 

Warszawa 11,50 Kom. Met. Gł, Wojsk, St. 
Met. dla komunikacji lotniczej 11,58 Sygnał 
czasu z Warsz. Obs. Astr. Hejnał z Krakowa. 
15,35 „Wśród książek" — omówi prof. H. Mo
ścicki 15,50 Koncert solistów w wyk G. Thill 
tenor, G. Cassado wiolonczela (płyty). ■*— 16,25 
Odczyt dla nauczycieli (z cyklu org. przez 
Min. WR i OP.) pt. „Przebudowa szkoły po
wszechne j’* — wygłosi wizytator S. Klebanow- 
ski. 16,40 „Święty Mikołaj w wierzeniach lu
dowych" wygłosi dr. K. Zawistowicz. 17,00 — 
Utwory J. Straussa 18,00 Muzyka lekka. 19,00 
Rozmaitości. 19,20 „Listowne nauczanie rolni
ctwa" (kursy korespondencyjne im. Staszica) 
prof. St. Jankowski. 19,40 Pogadankę o muzyce 
norweskiej wygł, prof, St. Niewiadomski (w 
zw. z transm. z Oslo) 20,00 Koncert europejski 
poświęcony muzyce norweskiej. 21,35 Wiadomo 
ści sportowe. 21,45 Recital śpiewaczy Edwarda 
Bendera, 22,15 Kwadrans ilteracki „Profesor 
Wager u Ludendorfa" fragment z powieści A. 
Struga pt. „Żółty Krzyż". 22,30 Muzyka tane
czna 22,55 Urzędowy komunikat PIM

S. p.
podporucznik

STANISŁAW SZOSTAK
o f i c e r  z a w o d o u y  6 3  p u B h u  p i c c t i o f u

zmarł, dnia 3-go grudnia 1932 roku w Warszawie w Szpitalu Ujazdowskim
o czem zawiadamia

K o rp u s Oficerski 63 p u łk u  piechofn.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
We wtoirek, dnia 6 grudnia 1932 o godz. 8,30 sprze

dawać będę w dro-dze przetargu przymusowego- iwi- 
więcej dającemu za natychmiastową zapłatą w Gru
dziądzu przy ul. Plac 23*go Stycznia 4-6: 1 tokarkę 
ślusarską do zapędu elektrycznego, 1 heblarkę ślu
sarską, 1 fryzarkę ślusarską, 2 wiertarki ślusarskie, 1 
oolikierkę ślusarską, 1 szmyrglówkę, 1 kowadło, 19 
cengów kowalskich, 2 motoiy elektryczne, 4 imadła, 
1 rozrusaacz elektryazny, 1 wentylator elektryczny, 4 
oliwiarki, 1 autobus, samochód osobowy, zegary ścien
ne, biurka, krzesła i wiele drobnych przedmiotów sa
mochodowych. 575

Zielniewicz, komornik sądowy w Grudziądzu.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
We środę, dnia 7. 12. br. o godz. 10 sprzedawać 

będę za gotówkę najwięcej dająoemu w Grudziądzu 
przy ul. Toruńskiej 8: 2 chodniki, 8 poduszek na ka
napę, 1 nakrycie gobelinowe, 2 obrusy, 2 pary iiran 
z ramami, obrazy, umywalnię z lustrem, 4 flakony, 6 
kieliszków, 6 lampek, 25 etn koksu, 5 etn ziemnia* 
ków, stojaki do kwiatów, 2 prześcieradła oraz t. p. 
przedmioty domowe. 573

Dobrzański, komornik sadowy w Grudziądzu,



T

WTOREK, DNIA 6-go GRUDNIA 1932 R,

Za okazane mi w ciężkim ciosie jaki mnie dotknął, 
współczucie, oraz wzięcie udziału w pogrzebie ś. p.

Michała Bożydar-Kuliczkowskiego
a to przewielebnemu ks. Prałatowi Kroczkowi, JWP. Wo
jewodzie Kirtiklisowi, Staroście Rogowskiemu, Mjr. Palu
chowi, Radzie Wojewódzk., grodzkiej i powiatowej BBWR., 
Darowi Nalazkowi, Legjonowi Młodych, Pp. Członkiniom 
Związku Pracy Obywat. Kobiet, uczenicom kl. VII. gimnas 
zjum żeńskiego, Kolegom, Przyjaciołom, Znajomym, komi
tetowi bezrobotnych pracowników umysłowych, składam na 
tej drodze serdeczne

,Bóg zapłać".
Zon a  z dziećmi.

M 1

W sobotę, dnia 3 b. m. o godz. 8.30 zasnęła 
w Panu po długich i ciężkich cierpieniach, zao* 
patrzona Sakramentami św., moja najdroższa 
żona, nasza kochana matka ś. p.

z  R 6 ż a 6 $ k i c h

Brygida Bolew§ka
w 49 roku życia

o czem donoszą w smutku pogrążeni
m ą ż  z  d z i e t n i .

Msza św. odbędzie się we wtorek 6 bm. 
o godz. 8.30 w kościele św. Jakóba; pogrzeb o 
o godz. 14 z domu żałoby, ul. św. Jakóba n .

Z p raw am i szk d f państw ow ych  8056

8-klasowe gimnazjum żeńskie

III
o  u  11

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 6 grudnia o godz. 12 licytować będę u spe- 

dytora Sądeckiego za gotówkę najwięcej dającemu: 
płaszcz, maszynę do szycia, leżankę, zegar, gotowal- 
nię z lustrem, 2 nocne stoliki, szalę do rzeczy, stół, 
komodę, maszynę do przebierania kawy i wagę au> 
tematyczną; o godz. 14,30 przy ul. Mostowej 40: urzą
dzenia składowe, maszynę do czyszczenia koniczyny, 
maszynę do pisania, biurko, 22 naoeyń drewnianych, 
ubranie, kanapę, fotele, stół, dywan, maszynę do szy
cia i wiele innych rzeczy. 2198

Janowski, komornik sądowy, Toruń.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 6 grudnia o godz. 11 sprzedawać będę u spe

dytora Sądeckiego najwięcej dającemu za gotówkę: 
maszynę do pisania, kanapę, towary kolonjalne, wóz 
ogrod. dźwigary; o godz. 1. przy Szewskiej 4: różne 
materjały męskie, lustro, stoliki, umywalkę, piec i in
ne; o godz. 14,30 przy Jagiellońskiej 15: bormaszyny, 
sprzęty domowe; o godz. 15 przy Kościuszki 37-39: 
motory, różne maszyny, motocykl, stare żelazo, wóz
ki i inne. 8748

Rzymyszkiewioz, komornik sądowy.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 6 grudnia 1932 o godz. 13 w południe sprze* 

dawać będę przy ul. Krzyżackiej 5 różne meble, — 
zbiórka licytantów o godz. 13 przy ul. Krzyżackiej 5 

Kozak, komornik sądowy w Toruniu.
1714

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 6 grudnia 1932 o godz. 11 przedpoł. sprze

dawać będę u spedytora Sądeckiego za gotówkę: ma
szynę do szycia, zegar stojący, lustro, krzesła, umy
walnię, 2 nocne stoliki, aparat „Elektrolux“, książki 
różne, objektyw do aparatu lotograłicznego i inne czę* 
ści do aparatu fotograficznego, biurko, skrzypce, gar- 
pitur koszykowy, kanapę, obrazy, 10 etn węgla, kasę 
rejestracyjną „National“, 42 etn mąki żytniej.

' * Linde, komornik sądowy.

PRZETARG.
6-go grudnia o godz. 10 sprzedaję u spedytora Sa 

dedkiego przymusowym przetargiem za gotówkę 
przedmioty ze składu jubilerskiego jak puhary, ze 
gary i t. p., szafę ogniotrwałą i fotel; o godz. 14 w 
Podgórzu przy ul. Młynnej 16: zegar i lustro; o godz. 
15-tej w Nieszawce Bagińskiego: pług, wialnię do czy 
szczenią zboża, cebulę.

Kozłowski, kom. sąd. z p. Rabiańska 12.

Okaifa

G. W ln o g ro d z k le g o  w W e jh e ro w ie
orz m uje  zapisy do wszystKich Klas, poczynając  od Klasy

Przy gimnazjum wstępne klasy koedukacyjne, 
przygotowujące do gimnazjum nowego typu.

R E S T A U R A C JA

HOTEL 
MAZOWIECKI
Toruń. ul. św. Katarzyny 6. 
Codziennie koncert polączo*

Zanim

ny z'dancingiem i występ, 
artystyczn. Kuchnia poi* 
sko*francuska pod kierów* 
nictwem znanego kuchmi* 
strza, wydaje obiady z 3*ch 
dań zł. x.— Kolacja od 60 
gr. Potrawy a la carte po 
cenach zniżoncyh. 8625

Sprzedam korzystnie: 
masaż elektr., futra: piżmo* 
we i szopy, sypialnię malow. 
biało, oddzielnie stoły, krze* 
sla, łóżka meblowe i żela* 
zne, obrazy i lustra, maszy* 
nę krawiecką, radjo 3 i 4 
lampowe, płaszcze, rowery, 
dętki rowerowe, jazband, 
kornet niklowy, garderobę, 
obuwie i wiele innychprzed* 
miotów.

Sk le p  O kazyjny
ul. Narutowicza 15 w Gru* 
dziądzu. 8067

U n iv e rsite  de B e a u tć  „ C E D IB “
39 A v o n u e  d es C h a m p s-E ly se e s-P a ris

zawiadamia  że do Bydgoszczy w yde legow al iśm y  
specja ln ie

C E L IN Ę  S A N D L E R
Prot. Universite cle Beaute w Paryżu
która  6  17 grudnia r. b. udzielać będzie  p a 
niom bezplat. porad  w Insty tucie  Kosm etycznym 
Dr.owej LEŚNIEWSKIEJ i IZBICKIEJ 

Bydgoszcz, Głowackiego l.
Godziny przyjęć 10—2 i 4—7 pp.  Panowie  7—8 pp. 
Uprasza się  o wcześnie jsze  zam aw ian ie  godzin.

K u p i ę
używany

kmiot patowy
o powierzchni ogrzewał* 
nei od 5°—8o m2 do 
natychmiastowego użyt* 
ku. Zgłoszenia do Re* 
dakcji „Dnia Pomorskie* 
go" Toruń, Szeroka i i  

pod nr. 8681.

k u p i s z  n o.w e, zajdź do 
.Okazjopolu" obeirzeć uży
wane łóżka, stoły, szafy, 
lustra, rowery, maszyny do 
szycia, patefony. futra, ofi* 
cerski marynarski hełm i 

mundur galowy, 
kilimy, płaszcz, ubrania, 
obuwie, powózka parokon
na sortownice do kaszy, 
teodolit uniwersalny, opa- 
lograf, motocykl, maszyna 
do krajania papieru oraz 
wszelkie używane rzeczy za 
bezcen.

„OKAZJOPOL"
Grudziądz, PI. 23 Stycznia 
28 (dawn. nr. 14 w po

dwórcu.

2 konie robocze
x docart z koniem i szorami 

na sprzedaż.
; B. K u t c h e ,  R u m  ja ,

pow. Morski. 8054

Zgubiony
wykaz osobisty na nazwisko 
M. Morrach wydany w Da* 
linie unieważniam. 8745

Tysiące 
Chorych

Ostrzeżenie
Za długi mej żony Anny 
Wiśniewskiej z domu Sa* 
kwińskich zamieszkałej w 
Podgórzu nie odpowiadam. 
Jan Wiśniewski. 8750

G R 1 D I M D I
LICYTACJA PRZYMUSOWA.

We środę, dnia 7 grudnia br. o godz. 9,30 odbę
dzie się w składnicy urzędowej w podwórzu iirmy 
ekspedyt. Witkowskiego, przy uL Plac 23 Stycznia 
8*10 sprzedaż artykułów kolonialnych: 280 funt. kawy 
„Remus", 280 funt. kawy „Salwador", 79 tuzinów pa
sty Erdal, 3 skrzynie świec, pół skrzyni herbaty, 8 
paczek mydła, 60 paczek torebek papierowych, 5 
skrzyń prerzków do prania, oraz intne rzeczy użytko
we, których szczegółowy wykaz znajduje się na tabli
cy w Urzędzie Skarbowym. 572

1. Urząd Skarbowy w Grudziądzu.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W poniedziałek, dnia 5 grudnia 1932 o godz. 8*ej 

przed południem sprzedam przy ul. Podolskiej 3 naj
więcej dającemu za natychmiastową zapłatą: 1 kasę 
kelnerską „National11, 1 kasę bufetową (kelnerską) 
„National11, 1 kasę kontrolującą „National11, następ 
nie o godz. 10 sprzedam przy ul. Plac Teatralny 3: 
całkowite urządzenie kawiarni i śniadalni, wszelki 
zastawy, 2 bilardy, 1 fortepian „Lauberger Gloss" i 
wszelkie przedmioty wchodząoe w zakres urządzenia 
kawiarni. 3106

M. Betrand, komornik sądowy w Bydgoszczy.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W środę, dnia 7 grudnia br. o godz. 9 sprzedawać 

będę w drodze przetargu przymusowego najwięcej da
jącemu za gotówkę w biurze moim przy uL M. Pił 
sudskiego 72: 1 obraz, 1 figurę „Wenus11, 1 popiersie 
„Saffo11, 1 bujak i futro; o godz. 9,30 przy ul. Młyń
skiej 4: bibljoteka; o godz. 10 przy ul. Długiej 9: 20 
par obuwia męskiego; o godz. 10,15 przy ul. Długiej 20: 
1 kanapę; o godz. 10,30 przy ul. Moniuszki 3: stół, sita* 
fę do akt, regal do akt, regalik do akt, 2 fotele, 2 krze
sła i 1 regał; o godz. 10,45 przy ul. T. Grobli 42: bu
fet, kanapę, 2 fotele, stół, 6 krzeseł, 3 pary firan z 
drążkami, 1 obraz w ramie; o godz. 11,15 przy ni 
Dworcowej 51: 80 etn grochu, 10 etn pszenicy, 1100 
etn soli rybnej, 22 etn owsa, 2 etn łubinu, 1 sortow- 
nica do kartofli, 1 wialnia, maszyna do szycia, 60 szt. 
werków, 1 koń, 1 kabrolet 2*konmy, 1 platforma; o 
godz. 12 przy ul. Hallera 16 u p. Weihsa: regał do 
pieczywa, stół długi z gablotką oszkloną, 3 krzesła, 
stół, 1 regal; o godz. 13 przy ul. Św. Wojciecha 24: 
1 biurko. 574

Kowalski, komornik sąd. w Grudziądzu.

„Przecbowo11 Młyny i Tartaki Spółka Akcyjna 
pow. Świecie n. Wisłą.

B I L A N S
Da dzień 30 czerwca 1932 roku zatwierdzony przez 
[Walne Zebranie Akcjonarjuszów w dniu 28. 11. 1932 r.

Stany czynny: Kaaa zł 2.449,11; Banki zł 610,65; 
Zapasy drzewa zł 334,60; Inwentarz żywy zł 2.343,o0; 
Ruchomości zł 28.003,10; Samochody el 47.724,—; Bo
cznica i parowóz zł 23.000,—; Maszyny i narzędzia 
cl 1.371.517,77; Budynki zł 1.601.561,57; Grunta zł 100.000: 
Siła wodna zł 350.000,—; Odbiorcy zł 77.604,86; Różni zł 
6845,72; Spółdz. Roln.*Pnzemysłowa „Przechowo" zł 
174.393,42; Sumy przechodnie zł 47.956,79; Strata ta 
czas od 1. 7. 31. do 30. 6. 32. zł 62.569,30; Obce zboża 
i mlewo na składzie zł 1.337.056,50; Wierzyciele za- 
bezpiecezni hipotecznie zł 1.010000,—; Wierzyciele 
Zabezpieczeni wekslami gwarancyjnemi zł 5,—; Otrzy
mane weksle gwarancyjne zł 60.000,—; Razem zł 
6.303.975,89.

Stan bierny: Kapitał zakładowy zł 1.800.000,—; 
Kapitał zapasowy zł 139.627,86; Kapitał amortyzacyjny 
*ł " 578.592,14; Akcepty zł 513.481,20; Banki zł 
194.194,70; Odbiorcy zł 2.058,19; Różni zł 288.339,35; 
Sumy przechodnie zł 26.911,60; Hipoteka zł 350.000,— ; 
Dywidenda niepodniesiona zł 3.709,35; P. Z. P. Z. za 
zboże i mlewo na składzie zł 1.337.056,50; Wydane 
gwarancje hipoteczne zł 1.010.000,—; Wydane weksle 
gwarancyjne zł 5,—; Dłużnicy zabezpieczeni weksla
mi gwarancyjnemi zł 60.000,—; Razem zł 6.303.975,89.

Rachunek Strat i Zysków.
Winien: Koszty fabrykacji zł 151.019,68; Koszty 

handlowe zł 111 603,08; Koszty administracji z 
34 418,81; Koszty kredytów zł 136.191,76; Podatki zł 
30 524,80; Świadczenia socjalne zł 18.062,66; Materja 
iły techniczne zł 3.000,—; Amortyzacja samochodó
«ł 1 772.40; Amortyzacja budynków z. 32.031,23; A
mortyzacja maszyn i narzędzi zł 109.721,42; Amortyza 
Cja ruchomości zł 1 400,15; Razem zł 632.745,99.

Ma: Praemiał zł 367.324,96; Magazynowanie zboża 
fcU? P. Z. P. Z. zł 168.233,41; Zwrot kosztów fabryka
mi! przez Spółdzielnię zł 32.838,96; Zysk brutt • z eks* 

'mtacji tartaku zł 1.075,59; Gospodarstwa rclne 
jflOj 77; Strat* za ceas od 1. 7 31. 1. do 30. 6 32. r 

62 569,30; Razem zł 632,745,99.

Słodzlny
k a łd ą  ilość oddaje  dziennie

Browar Kunterszlyn,
G rudziądz  S. A., tel. 38 I 838 87341

B l » G O $ l ( Z

na katar żołądka, wzdęcia, 
kurcze, bóle, niestrawność, 
zgagę, nudności, wymioty, 
brak apetytu, ogólne osła# 
bienic etc. o d z y sk a ło  
zdrow ie  używając ziółka 
sławnego na cały świat dra 
Dietla, profesora Umwersy* 
tetu Jagiellońskiego. Żądaj
cie bezpłatnej broszury po# 
uczającej! Adres: Llszkf- 
A pteka. 7861

PRZETARG PRZYMUSOWY.
We wtorek, dnia 6 grudnia 1932 o godz. 3 sprzeda* 

wać będę w Grzecznej Pannie nawięcej dającemu za 
gotówkę: 1 stóg owsa; we środę, dnia 7 grudnia 1932 
o godz. 1,30 w Wąsoszu u pp. Cyprzychów: 2 war
chlaki, 20 szt. bl. drzewa, 1 warsztat stoi., 10 etn żyta, 
leżankę, 1 umywalkę, 1 skrzynię do bielizny, 2 nocne 
stoliki, 2 kwietniki, 4 krzesła- 3042

Pluciński, kom. sądowy w Szubinie.

Zw ózki
Transport 

mebli
p r z e p r o w a d z k i

| wyścielane wozy meblowe
M a g a z y n o w a n i e

i wc własnych zdrowych jas* 
nych, suchych magazynach

E k s p e d y c i e
| towaru i bagażu wykonuje

n a j l a n l e i
Ludwik Szymański

ToruA 8407 
I Żeglarska 3. telef. 909

T ransporty
samochód, ciężarów. — ta* 
nio — przeprowadzki. Gru* 
dziądz, Młyńska 5, tel. 494- 

8724

W t e k s z a  i i o i ć

koksu
na sprzedaż. 8719

Magistrat Podgórz.

F u tra
A P E L U J E  
O SZU LE 
R A W A 1 Y  
O T N IE U Z Y k l

I najsolidniej wykonuje polak, 
chrześcijanin, najpopular*

| niejszy na Pomorzu facho# 
i wiec, S tan is ław  R ud ak ,
I Bydgoszcz, Dworcowa 7° 

6765

Starsza
kobieta poszukuje posługi, 
Wiadom. Domżalski, Toruń 
Małe Garbary 30. 8706

W i n i a r n i a
R e s t a u r a c j a

Luckwald
w l .  E. P o m i r s k l

Bydgoszcz
wydaje obiady i kolacje naj* 
lepszej jakości, przy abona* 

mencie 10 proc. zniżki. 
8704

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 6 bm. sprzedam najwięcej dającemu za go

tówkę przy ul. Biedaazkowo 30 o godz. 10: maszynę 
do szycia (b«z firmy), lustro z podstawką; przy uL 
Podgórnej 6 o godz. 11: maszynę do pisania A. E. G.. 
przy ul. Niedźwiedziej 2 o godz. 11,30: szalę składową 
oszkloną i komtuar sklepowy; przy uL Faanej 6 (w 
biurze mojem) o godz. 12: branzoletkę złotą i medalik 
z brylantem i łańcuszkiem platynowym. 3097

Wałkiewioz, komornik sądowy w Bydgoszczy.

Ł o m  
czekoladowy

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 5 grudnia 1932 sprzedawać będę najwięcej 

dającemu za natychmiastową zapłatą o godz. 10 przy 
ul. Wileńskiej 11: 1 lustro, 1 komodę, 1 szaiotnierkę, 
1 kanapę, 1 garnitur koszykowy 3 części, 1 dywan, 
1 sszałę do ubrań, 1 leżankę i t. p.;o godz. 10,30 przy 
ul. Wileńskiej 9: 1 lustro, 1 szaledzkę i 1 kanapę; o 
godz. 11 przy ul. Chrobrego 18: 1 biurko, 1 leżankę, 
1 stół okrągły, 1 łotel przed biurko, 1 dywan i t.

Łuczka, komornik sądowy w Bydgoszczy.
2653

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 5 grudnia 1932 o godz. 12 sprzedawać będę 

p*zy ul. Śniadeckich 37 w firmie „Rawę" w drodze 
przetargu publicznego najwięcej dającemu za natych
miastową zapłatą: 1 aparat do spawania (Schweiss- 
aparat).

Lu czka. kaąnoraik sądowy w Bydgoszczy.

d e se ro w y  ł/8 kg. 
mleczny ł/s kg.

,45
,55

Mandarynki

oraz wszelkie (8499
a r t y k u ł y  m e s k l e

ZIELIŃSK I
TORUŃ, ST. RYNEK 33- 

obok f*my Grześkowiak.

G arderoba
męska, damska, kuśnierstwo 
— najnowsze fasony, cenyi 
przystępne. (79H
K. Le w an d o w sk i, mistrz 
krawiecki. Toruń, ul. Ko# 
pernika 9.

Ż A D f l J C i C
REZPŁ-flTNy

a n n i K
1932

^PORTCU
1933

sztuka  — .50 
pom arańcze  szt. 1.—  

banany, w in o gro n a  
po leca

ff. lę gow sh i,
Toruń, Szeroka 4. 8692

P l a c e
N ajw yższe ceny za :
Lisy

Tchórze
Kuny

W ydry

FUTERAŁ
Bydgoszcz —  Dworcowa 9.

Filia! Sulli!
Wyjątkowa okazja! Tylko 

ieks8 dni sprzedajemy większą 
partję futer męskich i dam* 
skich oraz kurtek skórza* 
nych, jak nowe za bezcen. 
„Stała Okazja", Bydgoszcz, 
Gdańska io. 3041

Teatr Polski
w Toruniu

R e p e r t u a r

W poniedz. dnia 5 bm, 
o godz. i 6*tej 

Przedstawienie dla 
młodzieży szkolnej

, iV ła n I  
k « .  J 6 i e l a “

Wodewil w 4 aktach 
ze śpiewami i tańcami
J. Mazura, abonamenty
i passe*partout nieważne.

W poniedz. dnia 5 bm. 
o godz. 2o*tej 

staraniem Chóru Św. 
Cecylji przy kościele 

Św. Jana
K o n c e r t

R e f l l g ś n u

Zgubioną
przepustkę wydaną przez 
4 p, lotn. w Toruniu unie* 

“ważniam B. Zalewski. 
8749

Przysposabiam do egza# 
minów, udzielam

francuskiego, angielskiego, 
niemieckiego i gry na for* 
tepianie. Adamska, Sukien* 
nicza 4, Toruń. 8031

We wtorek dnia 6 bm. 
o godz. zo*tei 

TANI WTOREK
Fragment z ,,!ti011J
L i s t o p a d o w e  " 
i l, $ e d z i o w i e  >

Trag. St. Wyspiańskiego 
Ceny najniższe od 0.30 

do 2.00 zł.

W środę, dnia 7 bm. 
o godz. 20*tej 
PREMIFRA 

„ P o d  z o r z ą *  
ff ie m  p r z ą s i n u *

Farsa w 3aktach Arnolda 
i Bacha. Leg. zniżk. 33®/s-



WTOREK, DNIA 6-go GRUDNIA 1932 rt

Jlr.
fport  i MuUuwa {fizyczna

Jg g sg  t y g o d n i o w y ( D o d  fp o rto n > i|(fiok iii.

Polska -  Szwecja 8:8
Remisowy w ynik m iędzynarodowego spotkania

bokserskiego w Poznania
Poznań 5 12 (PAT), W przepełnionej do 

ostatniego miejsca wielkiej reprezentacyjnej ha 
li Targów Wschodnich rozegrane zostało w 
niedzielę spotkana. międzypaństwowe Polska— 
Szwecja. Po wzajemnych powitaniach drużyn 
i wymianie pamiątek odegrano hymny narodo 
we. Spotkanie zakończyło się wynikiem remiso
wym 8:8

Przebieg poszczególnych walk był następu
jący:

Waga musza: Misiorny bije na punkty Linga
Waga kogucia Polus bije na punkty Ander

sena, wygrywa zasłużenie. Punktacja 4:0 dla Pol 
skt. —

Waga piórkowa: Carlson bije na punkty 
Cyrana. Wygrywa zasłużenie. Punktacja 4:2 dla 
Polski.

W alne  zebran ie  T. M. S. 
I - l u

(K) Wczoraj odbyło się w Toruniu walne 
zebranie Toruńskiego Klubu Sportów Zimo* 
wych, na którym obrano nowy zarząd w na* 
stępującym składzie: prezes — p. Jagalski, wi* 
ceprezes — p. Stogowski, sekretarz — p. Fal* 
kowski, skarbnik — p. Zembik, kronikarz — 
vacat, referent! prasowy — p. Dolecki, kapitan 
I. drużyny — p. Stogowski, jego zastępca — 
p. Gumowski, kierownik drużyny — p. Szczer 
bowski, gospodarz — vacat.

Na zebraniu poruszono szereg bardzo waż* 
nych spraw, które szczegółowo omówimy.

Po lscy  bokserzy  
z G d a ń sk o  w S lo licy
Sport wśród Polaków gdańskich rozwija się 

w ostatnich miesiącach wcale pomyślnie i za
czyna odgrywać coraz większe znaczenie.

Pięściarze polscy z Gdańska, których mieli
śmy możność już widzieć w Polsce w wystę
pach indywidualnych, poraź pierwszy przybę
dą do stolicy w swoim najlepszym składzie.

W dniu 8 bm. odbyć się ma w cyrku war
szawskim o godz. 12 ciekawy mecz Gedanja — 
CWS przyczem w drużynie Gedanjj znajduje 
się szereg doskonałych pięściarzy, którzy w 
indywidualnych walkach o mistrzostwa Polski 
odnieśli wcale poważne sukcesy. Obie drużyny 
wystąpią w swoich najlepszych składach w wa 
gach od muszej do półciężkiej.

S k ła d  bok se rsk i 
In o w ro c ław ia

będzie  w z m o c n io n y
W dniu 6 bm.. rozegrany zostanie w Inowroc 

ławiu mecz bokserski Inowrocław — Sztokholm 
Ponieważ drużyna Sztokholmu jest właściwie 
reprezentacją Szwecji, przeto organizatorzy 
meczy w Inowrocławiu zabiegają słusznie o 
wzmocnienie składu Inowrocławia bokseramj z 
innych miast. Obecnie w grę wchodzą: w piór
kowej wadze — Forlański lub Wolniakowski. 
w połśredniej Arski, a w ciężkiej Tomaszew 
ski.

W arszaw a chce walczuć
z b o k s e ra m i z l lo p a c h iu m
Monachjum. Agencja Wolffa donosi, że bok 

serzy Monachjum otrzymali od Warsz Okr. Z 
Bokserskiego zaproszenie na rozegranie w sto 
licy Polski meczu Warszawa — Monachjum.

Agencja donosi że prawdopodobnie w pierw 
szej połowie lutego 1933 roku pięściarze Mo
nachjum wyjadą do Warszawy.

Klimczak bije na punkty Lindquista. Brak 
rutyny nie pozwolił mu wykończyć przeciwni
ka Punktacja dla Polski 6:2.

Waga półśrednia: Eklcnd wygrywa na pun 
kty z Carncarkiem. Punktacja dla Polski 6:4.

W następnej walce Chmielewski wygrywa. 
Punktacja dla Polski 8-4

W wadze półciężkiej Soederberg bije przez

k. o. Zielińskiego. Zieliński w pierwszej rundzie 
otrzymał uderzenie w szczękę. Gong przerywa 
wyliczenie. W drugiej rundzie po 3 sekundach 
sędzia przerywa walkę, ogłaszając zwycięstwo 
Soederbcrga przez techniczny k. o.

Waga ciężka: Erikson bije Tomaszewskiego 
Po knockoucie sędzia wypunktował Tomaszew 
skiego. Ogólny wynik 8:8.

Gdańsk ośrodkiem sportów 
międzynarodowych?

D ziw ne  p r a h iu h l  p a n u tn  w
Na 6 grudnia br. przygotowany byl mecz 

bokserski pomiędzy drużyną szwedzką a repre 
zentacją Gdańska, w skład której mieli wejść 
bokserzy polskiego Klubu Sportowego „Ge* 
dania44 w Gdańsku i bokserzy niemieckiego 
klubu sportowego w Gdańsku policji gdań* 
skiej t. zw. ,Schupo“. Na mocy porozumienia 
„Gedanji“ z ,Schupo“ prace przygotowawcze 
były już w pełnym toku; afisze wydrukowane, 
nawet Hala Sportowa była wynajęta itd. W o* 
statniej jednak chwili klub sportowy „Schu* 
po“ z „ściśle poufnych powodów4* z imprezy 
się wycofał, klub sportowy .Gedania* ẑaś zo* 
stał w ten sposób zmuszony z imprezy zre* 
zygnować z powodu niemożności uzyskania od 
powiedniego pomieszczenia.

Ku największemu zdziwieniu wszystkich 
sportowców polskich Hala Sportowa która już 
była zakontraktowana swego czasu na 6 gru* 
dnia br., okazała się nagle zajętą, wszystkie 
inne odpowiednie sale, również były „zaję* 
te4 przez inne kluby.

Nasuwa się pytanie — jakie przyczyny 
skłoniły stronę gdańską do zajęcia takiego sta 
nawiska? Otóż według otrzymanych przez nas 
informacyj odgrywały tutaj rolę względy na*

Swiecie s p o r lo w y m  IV. 1’lflasta
tury politycznej Strona gdańska uważała naj* 
widoczniej, że sport gdański reprezentowany 
był przez Polaków’ i Gdańszczan, mimo iż pod 
czas obchodu 10*cio lecia „Gedanji4* ze stro* 
ny tak senatu gdańskiego jak i szeregu or* 
ganizacyj sportowych niemiecko * gdańskich 
współpraca na polu sportowem była w górą* 
cych słowach witaną i podkreślaną.

Według tych samych informacyj z drugiej 
strony nie wyraźnie w tej całej sprawie przed 
stawia się rola honorowego konsula generał* 
nego szwedzkiego p. Behnkego, który, zapyta* 
ny przez organizatorów meczu, o formę swego 
urzędowego udziału w powitaniu drużyny 
szwedzkiej miał oświadczyć, że niema pod tym 
względem żadnych urzędowych informacyj ze 
strony senatu gdańskiego.

W tak osobliwy sposób interesująca pod 
względem sportowym impreza o charakterze 
międzynarodowym, ku wielkiemu rozczanowa* 
niu bezstronnych sfer sportowych omija 
Gdańsk, którego różne czynniki urzędowe i 
prywatne częstokroć podkreślały swe dążenia 
do stworzenia w W. Mieście zakrojonego na 
szeroką skalę ośrodka sportów międzynaro* 
dowych.

Perspektywy zimowe sportu 
toruńskiego

Zima nadchodzi, coprawda nieśmiało, ale 
mamy ją na karku. To też hokeiści budzą 
się z letniego snu i snują projekty. Projekty 
te, jak na Toruń, są zakrojone na szeroką 
skalę.

A więc przedewszwstkiem największą bo* 
łączka Torunia: sprawa stałego toru hokejo* 
wego, zostanie w bieżącym sezonie szczęśliwie 
rozwiązana. Dzięki nader przychylnemu sta* 
nowisku magistratu toruńskiego oraz dzięki 
pracom Miejskiego Komitetu W. F. i P. W. na 
terenie obok Kasy Chorych stanie tor hokejo* 
wy, odpowiadający wszystkim stawianym wy* 
maganiom. Sprawa oświetlenia toru została 
rozwiązana w ten sposób, że można będzie roz’ 
grywać mecze wieczorne.

Co do życia klubowego, to Toruński Klub 
Sportów Zimowych, który zeszłego roku prze* 
jawiał słabą działalność wrskutek wielkich tru* 
dności, stanie w bieżącym sezonie na silnych 
podstawach i weźmie się do pracy, których ha 
sieni będzie , .rozwój wszerz4 A więc po* 
stawili sobie hokeiści jako cel wyhodowanie 
rzesz hokeistów, których dostarczą kadry mło 
dzieży. Tak więc klub szkolny otrzyma in* 
struktorów oraz możność trenowania, poza* 
tern zostanie zorganizowana sekcja dla mło* 
dzieży pozaszkolnej.

Utworzona zostanie również sekcja łyżwiar 
ska, o istnienie której dopominały się popro* 
stu rzesze łyżwiarzy, uprawiających jazdę fi* 
gurową, a którzy nie mieli dotychczas żadnej 
opieki.

Co do planu działalności sportowej, to pra*
ca na tern polu będzie szła w czterech kierun* 
kach: a więc dział treningowy w celu przygo* 
towania drużyn do walki na boisku, następnie 
praca nad podniesieniem poziomu oraz nad 
zwiększeniem ilaści zwolenników i czynnych 
adeptów tego pięknego sportu. Co do progra 

| mu czysto*sportowego, to ten można podzie* 
1 lić na dwie części.: mecze lokalne oraz mecze 

pozamiejscowe. Co do pierwszych, to poza 
spotkaniami o mistrzostwo okręgowe z druży* 
nami bydgoskiemi i grudziądzkiemi, zobaczy* 
my przypuszczalnie w Toruniu stołeczne Polo* 
nję i Legję, poznańskie Wartę i A. Z. S., Stel*, 
lę gnieźnieńską i Gedanję, no i Ł. K. S. w wal 
ce o prawo udziału w mistrzostwach Polski, 

i W sferze marzeń leżą narazie spotkania z dru 
żynami zagranicznemi, ale dzięki planom P. Z. 
N. L‘u możliwe jest, że w przejeździć przez 
Toruń rozegra tu mecz którakolwiek z drużyn 

i  niemieckich. Co do wyjazdu, to zostaną one 
ograniczone do niezbędnego minimum, to zna 
czy do grzecznościowych rewanżów. Przypusz 
czalnie drużyna wyjedzie tylko 5 do 6 razy w 
ciągu sezonu.

Obecnie hokeiści zaczynają przygotowy* 
wać się do sezonu, uczęszczając na lekcje gim 
nastyki. Ci zaś, którzy jeszcze tego nie uczy* 
niii, mogą zapisać się na kurs okręgowego o* 
środka i ćwiczyć, za opłatą 20 groszy, w po* 
niedziałki i czwartki, w hali gimnazjum mę* 
skiego, od godz. 8,30—10 wiecz. Tak samo 
przyjmuje TKSZ< nowych członków, którzy 
mogą zgłaszać się podczas lekcji gimnastyki,

P i łk a  n o ż n a
Pogoń — Czarni 4:0.

Lwów, 5. 12 (PAT). Jedyny w Polsce po* 
ważniejszy mecz piłkarski rozegrany został we 
Lwowie pomiędzy ligowemi drużynami Po*, 
goni i Czarnych. Zwycięstwo przypadło Po* 
goni w stosunku 4:0.

B o k s
Skoda — P. K. S. 10:6.

(o) W arszawa 5. 12. (tel. wł.) Mecz bo
kserski Skoda (Warszawa) — P. K. S, (Ka
towice) zakończył się zwycięstwem Skody 
10.6.

Trójmecz bokserski.
Warszawa, 5. 12. (PAT). W sobotę po po* 

łudniu odbył się w Warszawie w sali teatru 
Nowości ciekawy trójmecz bokserski CWS., 
Gwiazda i Legja. Udział wzięła 2.000 widzów. 
Trójmecz wygrał CWS, z wynikiem 11 punk* 
tów.

Pogrom drużyny śląskiej w Krakowie 
Kraków, 5. 12, (Pat). W Krakowie miej

scowy Wawel rozegrał mecz bokserski ze 
śląską drużyną Akabe Siemianowice, bijąc 
ją w stosunku 10:6.

H o h e s  n a  lodzie
Mecz Wrocław — Katowice 

rozpocznie sezon hockeyowy w Polsce
(o) Katowice (tel. wł.) Na walnem zebra 

niu P. Z. H. Z. obraiw> nowy zarząd z inż. 
Rudowskim, jako prezesem na czele. Posta
nowiono zacząć sezon hockeyowy meczem 
Wrocław — Katowice 8 b. m. w Katowicach 
c 12,30.

Hokeiści kanadyjscy w Anglji. 
Londyn, 5. 12. (PAT). Bawiąca w Anglji 

hokejowa drużyna kanadyjska odniosła zwy* 
cięstwo, bijąo w Hammorsnith, reprezentację 
Anglji w stosunku 7:1.

Polska — Czechosłowacja 
w hokeju lodowym.

Praga. Czeski Związek Hokeja Lodowego 
pertraktuje z Polskim Zw Hokejowym w spra 
wic rozegrania meczu Polska — Czechosłowa
cja w Pradze. W grę wchodzą terminy — 10 
lub 11 bm.

G m ach  sp o rtow y  Y H (A  
s ia n ą !  w W arszaw ie
(k) Warszawa 5. 12. (tel. wł.) Odbyło 

się tu wczoraj otwarcie wspaniałego gma
chu sportowego polskiej YMCA. Budynek
jest wykończony dopiero w jednej piątej 
częśoi, a jednak przedstawia się imponują
co. Otwarcia dokonał p. premjer Prystor.

a z rozpoczęciem treningu na torze podczas 
treningu.

Jak widzimy, projekty są godne uznania, 
lecz . . .  mróz jakoś zawodzi i kto wie, czy nie 
pokrzyżuje częściowo tych planów.

Ogłoszenia: wiersz mllim. na s t ron ie  7-tamowej . . 0,25 rł
w tekśc ie  na pierwszej s t r o n i e ...............................................................1.50 zł
na drugie j 1 trzecie) s t ron ie  1 zł — w tekście  0.60 zf
DroDne za słowo 15 gr. p ie rw sze  słowo podwójnie .
Dla poszukujących  pracy i nekro logi 25*. zniżki, komunika ty  50 gr.
Za ogłoszenia  skom plikow ane  i z zas trzeżen iem  miejsca  2V% nadwyżki
W Gdańsku za wie rsze  m m na s t ron ie  7-łamowej........................... 15 fen.

- • » - • » * » * . . . 5 0  fen.
Drobne za słowo 5 fen. — t y t u ł d w e ....................................................10 fen
Przy sądow em  ściąganiu  należności rabat upada.  Dla wszelkich spraw 
spornych w U ś d w e  sa Sądy w Toruniu. Za te rm inow y druk przepisane 
mie jsce  ogłoszenia  admin is tracja  nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny Wacław Górnicki w Toruniu, Słowackiego 19/21 
£ea.  odpowiedzialny na B v d ą o szc - Józel Dobrostański Mostowa 6

Redaktor odpowiedzialny za  sprawy W. M. Gdańska Wilbelm Grimsmann, 
Gdańsk, Kassubiscber Markt 21, i. p.u u M i i e n ,  i t u d a u t / i o u u c r  / l U r K i  ,  l .  f J ,

keaaktor odopwieaz. na Gdynię Wiktor Mielników Gdynia, Św ięto jańska  
Redaktor odpowiedzialny na Inowrocław, Władysław Kawałkowski 

Inowrocław, Rynek 25.
Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józel S tanach, Rynek 10/11, 

Za ogłoszenia odpowiada adm inistracja  
Wydawnictwos „Dzień P om orski" , . Dzień B ydgoski," ..G azeta  M orska' 

„Dzień G rudziądzki". „Dzień K aszubski",
„Dzień KuiawsKi"

Nakładem i czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A.
w Toruniu

Abonament miesięczny wynosi N
w ekspedycji  m ie jscowych a g e n c j a c h ...................... ,  .  . . . .  3 ~  zł
z odnoszen iem  do  dom u w Toruniu . . . . . . . . . . .  3,40 zł
przez pocztą  z o d n o s z e n i e m ................................................ ..... 3,36 zł
pod opaską  . .  ................................................................................  4.50 zł
w Gdańsku przez oocztę . . 2.50 gd przez c h ł o p c a ......................2.30 zł
z odb ie ran iem  w admin is tract i wprost  gd 2, zagran icą  4 gd . . 7.— zł 
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w za 
kładzie strajki) . Administracja nie odpowiada za niedostarczenie  pisma 
P R E N U M E R A T A  „DNIA KUJAWSKIEGO" mies ięcznie  w adm in- 
stracji 2.70 zł — na pocztach już z od n o s zen iem  kw ar ta ln ie  9,27 za 

m iesięcznie  3,09 zł

0*1
Ann

Polska północna zwycięża reprezentas 
cję robotniczą południa 

(o) Dąbrowa Górnicza 5. 12. (tel. wł.) 
Rozegrany tu mecz piłkarski pomiędzy re
prezentacjami robotniczemi Polski Północ
nej i Południowej zakończył się zdecydo
wanym zwycięstwem Północy 5:3 (2:2).
Warta rozegra trzy mecze w Niema 

czech.
Ligowa Warta prowadzi pertraktacje w spra 

wie wyjazdu do Niemiec w dniach 23 do 26 bm.
Warta miałaby rozegrać w ciągu 4 dni 3 

mecze w różnych miastach Niemiec Zachodnich 
Przeciwnikiem jej mają być: Fortuna w Duet- 
seldorfie, Schalke 04 w Dortmundzie i Schwarlz 
—~ Weiss w Essen.
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